Jr 230 Jjedzjela 20 śrudnia (903 r. (2 słycznia 1910 r. 


POZNO CE RY 


Wychodzi zogziegnie rano oprócz dal poświątesznych. R 
kdres Redakow, Kijów, Prorezna 13, Telefon 2454, avi 
kómiotsir. | Drukarni Polskiej: Kijów, Prarezna 9, Tel. 1672 ży 


Rakuvisów kudakcya nie zwraca. 
fedukt;r przyjmuje od 2 — 3. Sekretarz od 15--2. 
Adm nistracya otwarta od $0—-4 po poł. i od 6—8 


„ETER T O PRHO POLITYCZNE, SPOLECZNE i LITERACKIE 


AR 


pz -MEE PIECZY 1 WA TI Des TSO 2 01 O O OT a O a nz. E 


Rek IV. 


miesięcz. kwart. pół rocz 
Prenumerata: W kraju 1.— 3,— 6.— 12.— 
5 Za granicą: 50 450  9.:— 15.— 


Za zmianę adresu 30 kop. h 
OGŁOSZENIA: Za wiersz petitowy lub ego miejsce 
przed tekstem 40 kop. pierwszy i 20 kop. każdy na- 
stępny raz, za tekstam 20 kop. pierwszy i 10 kop. na- 
siępny raz, zawiad. żałobne po 40 kop. W rubryce 
„Nadesłane“ wiersz petitowy lub jego miejsce 1 rb 


Numer pojedyńczy 5 kop” 
prenumeratę i ogłoszenia przyjmuje 
Administracya. 


NA 


ułożył W. Kroguiski. 90 kop. 


Bóg się rodzi, moc truchleje... Grunwaldu 


Wiązanka mełodyi kołendowych w łatwym układzie na fortepian # 


Nassberg L. Op. 21. 


ig. J. Paderewski Mały Paderewski | Scenes militaires. 


Marche triomphale 60 k. 


A Album najulubieńszych 12-11 Łatwy zbiorek z melodyii oper Krogulski W. Wzywacie 
utworów mistrza polskich na fortepian, ułożył | ŚL lub i 
«R tb. 2.40. W. Zaremba—rb. 1.50. | maga IĄ 6 aan 
y Spiewnik dia naszych dziatek. 33 piosenek łatwo| skiego 50 k. 

ułożonych. W ozdobnej oprawie. Wł Zaremba. rb. 1 60. Pod prasą: 


klamacya do słów M. Laskow- 


po długich i ciężkich cierpieniach opatrzony Św. Sakramentami zasnął w Bogu 
dnia 17/30 grudnia 1909 r. na;Ukrainie w Rossoszu. 

Eksportacya zwłok na st. kol. Lipowiec odbyła się w dniu 19 b. m. 

Zwłoki pochowane bedą w Krakowie w grobach rodzinnych. ©O czem 

zrozpaczeni rodzice, siostra, bracia, prababka, ciotki i wuj zawiadamiają. 


Miej 


Dyrercya 5. W. Brykina. 2) -Robert i Bertram. 


aiie 


Zygfryd: muz. R. Wagoera. Szczegóły w afiszach. 


Dziś dnia 20-g0 w południe po 


= 
sk przystępzyci: »*Sadkoc. Początek o godz. 12 i pół, 4-10m0We dzieło 


wieczorem pó cenach zwyczajaych 1) »Trawiata<, 


Początek o godzinie Dzieje 
7 i pół wieczorem. Dnia 21, 22 i 25 ostatnie trzy ogólnie przystępne przed- 99 | 
stawienia w sezonie biezącym. Dnia 21-go »Wertherc 22-go 1) zAlłekoc, 2) y 


»Jolanta<. 3) Robert i Bertramc, 23-go 1) >Cawaleria Rustica- i bi 
naz, 2) oPajacec, 3) »Rebert i Bertram=. W próbach: po raz l-szy oroz IOroOwe 


( Kłosy z rodzinnej niwy. Zbiór Hertz M. Nie wydrzecie. 
u ulubionych motywów w łatwym stylu. Spiew lub melodeklamacya do 
A W. Zientarski ( rb. 1,60, w 2-ch zeszytach po 1.20. słów K. Laskowskiego. - 

| 24 Krakowixaki w łatwym stylu. Nowowiejski F. Rapsodya 
( rb. 120, w 2-ch zeszylach po 75kop. rycerska na fortepian. 


Wydanie LEONA IDZIKOWSKIEGO w Kijowie. 


Do nabycią we wszystkich księgarniach. 


cenach ogólnie fg 


14620 


TEATR POLSKI K. P. T. M. S. Sala klubu „OGNIWO“ 


W niedzielę duia 20-go grudnia r. b. 


W pierwszą recznicę śmierci 


15451 w kawiarni Udziałowcj; w dzień przedstawienia od godz. 6-cj w kasie klubu 


32-29 grudnia o godzinie 10 rano. 


A Towarzystwo 


naa coma 73 PADOL iS Ni i 
„w Izaak SZWAFEMAN 5: poza, odzie ee 


bro. Magazyn będzie otwarty 


„lajwa szy nart Kam v bw" Cały dzień. 


MANA- Dnia 11-go benefis artystki M  Wailickiej 


X 15405 


MOSKIEWSKI DOM HANDLOWY 14648 


2 AP: _* © Dyrekcya S. W. Erykikia f; arodu olskie 0“ 
Ceatr jhiejski Repertuar świąteczny. pu du ka 


ś Te. HAIDUCZE ś« kom. w 4 akiach, przorobivna z powieści A ; i - i j j j i 
Ee Honrvka Sienkiewi Od dnia 26:go grudnia 1909 roku do dnia 12-go stycznia I9i0 roku. jest jedynem unas tego rodzaju dzis- 
E L i Z A D 0 R A 4 NY OC stałe, wje W sobot; dnia 26-go grudnia w poludnie »DEMQON<, wicczorem >»FAUST< łem tak bogato ilusirowanem 
Reżyser A. Staniewski. (z pocą Walpurgii). Dnia 27-go w południe »RUSARKA<c, wicczorsm +EU-|| Dzieje Polski od chwili ro- 
w kosciele św. Aleksandra udbędzić się nabozeńsiwo žalobné dnia Bilety (ceny miejsce siedzących od 50 kop. do 3 rb.) zawczasu nabywać można GENIUSZ ONIEGIN=. Dnia 28-go w pcłudnie »RUSŁAN i LUOMIŁA:, zbioru do r. 1908. 


wieczoreu „DAMA PIKOWA<. Doia 29 w południe 1) »TRAWIATA:-, 2) s E 6 
balc! »ROBERT i BERTRAM., wicczorem +TANNHÄUSER.. Dnia 30|] Dzieło nadające się na poda- 


Ogniwoć*. Ucząca się młodzież płaci 25 kop. na wolne miejsca w ostatnich a d } + 
zc AR: pa j Ą 290s |W południe »CARMEF-, wieczorem »WALKIRYAc. Dnia 31 w południe runsk Gwiazdkowy. 
| pięciu rzędach. Początek puuktualuie a godz, $ wieczorem. 15395 | KGpCIUSZEK:. wiccz. 1) CYRULIK SEWILSKI-, 2) balet >RÓBERT|| Sprzedaż za gotówkę i odpowie- 


i BERTRAM. Dnia l-go stycznia 1910 r. w południe »FAUST< (z nocą działnym na raty. 
Walpurgii), wieczorom -MWGONOCH<. Dnia 2-go 1) >CAMORRA<c 2) balei |f Do nabycia w księgarniach i Admi- 
ROBERT I BERTRAM . Dnia 3 w poludnie 'SMIEGUROCZKA , wic- nistracyi Wydawnictwa 

czorem >TANNHAUSER. Dua 4 :SADKO . Dnia 5 przedsiawienia nio Warszawa, Widok 22, tel. i9l-12. Í 
Tio Duba i M r ta A e dj a | JO dej = LLZ"- 
rem DUB Kł. Doia 7 ANSZCZYZNA . Dnia 8 1) »AŁE- $ 

KO:, 2) 56CAMORRA . Dnia 9 benels artystki Guszczinej MIGNON.. Dnia 1-a Zecznica dentystyczna 
10 w południe -EUGENIUSZ ONIEGIN , wieczor. OPOWIESCI; HOFF- 35 Kreszczatyk 35. 
„DAMA PIKOWA:. «—14 
Ceny miejsc: na pizedsiawicnia popołudniowe ogólne przystępne, a na Wysziy z draku na fortepian 


wieczorowe zwyczajne. Bilciy na wszystkie oznaczone przedstawienia haby- | k J Wi ih ki 
wać jmożna w kasie lcatru od czwariku dnia 17-go grudnia od godz 10 rano EKSANUTA temors iego 


| i Kii 4 K c tik do godz. 2 po poł. i od g. 5-ej po poł. do konca przedstawienia Przy ku-|Deux Morceaux, Cona 50 kop. 
JOW, | TESZCZAI EC OW CZ 2 powaniu biletów prosimy zwracać uwagę na datę i nazwę | Do nabycia w księgarni Idzikowskiego. 
| AM | ją je 33 Í : opery. i 15408 1536% 
z a ać JE s 99 Dziś dn. 20 iż 
i | 7 . 20-g0 po cenach zniżonych 
; B Tetefon Nr 809 Padol plac Aleksandrowski, telefon 21-57. tealr „S0łowcow verza TR" aktach. Nowo de- B m W 
. s 3 5 a a p i A soracyc Molenda. Początek o godzinie | 4 a 3 
Dostawca Cesarskiego T-wa Muzycznego Oddziału Kijowskiego, Kopserwatoryum God ZIENRIE Gie sio nowości Sezonowe PC | sRodkóc sud i Tka O pe w 5-iy a. p u 4 | 
"W asza S czo T « i m 5 emac. hcżyser Sawihow. Początok o godz. wieczorem, W poniedziałe 
w Warszawio i Szkół mnzycznycy, i Ha podarun F Pa SDE wielka dnia 21-g6 pigasigrue podsiawicpie 1) a w r-iniu obrazach, 2) »Zło | Magazyn LoL. ad 
M e y A E KATA s ta Ewac. Dnia 22-go przedstawienie d'a prenum. «gazety »Kij. Wiestie pof CZY dzień. 
i? Skład Fo rte lanów | Pianin P A R TYĘ „EMicnych Z WI E L K LM R A B AT CM. cenach zmiżonych. © sztuco będzie usobne ogłoszewie. W próbach: ckizy- 
y E strata z Aten: Arystofanesa. »Wyzwoleni niewolnicy:. Recperiuar|| < 
arn 
E a S 


PL. i = a n k 3 : 
: ŚSnszedaż, wynajem, reperacya, strojenie. 13361 w piatki sprzedaż resztek. iy iae carios È SPE Lszach. 


t 


m A - czy” * s t ae reti P p .. 
Step a MONEY? d 5 sbr, r ' ARON 


w Warszawie, Petersburgu, Poznaniu, Lwowie, Wiedniu i Berlinie. 


Oprócz telcgramów Agencyi Petersburskiej i wymienionych agencyi własnych „Dziennik Kijow- 
ski*będzie umieszczał sxereg korespondencyi wiasnych i specyalnych korespondentów: 
z Warszawy, Lwowa, Krakowa, Poznania, Wilna, Zytocnierza, Kamieńca Podolskie- 
go, Cieszyna, nadio w roku 19:0 dział prowincyonalny » ziennika R ijowskiego* zasilać będa kores= 
pondencye z Humania. Berdyczowa, Łucka, Winnicy, Płoskirowa, „Radomyśla, Sła- 
wuty, Zwinogródka, Szepetówki i innych miast i wsi naszego kraju. 

O życiu zagranicznem informować będą czytelników „Dziennika Kijowskiego“ korcspondenci: 
z Wiednia, Berlina, Rzymu i Faryża. SE. Ra 1 

Z życia Cesarstwa i kolonii polskich dostarczać wiadomości bądą korespondenci w Petersbur- 
gu, Charkowie, Odesie, Baku. 


W dziale literackim pomieszczać bodzie '„Dziennik Kijowski“ artykuły i fejłetony z dziedziny sztuki, krytyki li. 
terackicj artystycznej, Drukować będzie w dalszym ciągu powieść znakomitego pisarza naszego, Henryka Sienkiewicza, p. l. 


WIRY 


(której początek prenumeratorzy nasi będą mogli otrzymywać za dopłatą 1 rb.). 


szukują psa Nieszozęśliwy narzeczony. 


zykanci. 


„Nocy z 6 na 7 Października”). , f : 
Najnowsza wyniki nauki podawać będzie w r. 1910 „Dziennik Kijowski* w szercgu fejletonów popularno-naukowych. 


W dziedzinio techniki wydawniczej „Dziennik Kijowski“ postawiony zostanie na odpowiadającej współczesnym 
wynagan:om stopio i w roku 1910 drukowany bedzie na pośpiesznej maszynie najnowszego typu amerykań- 
skiego, co da meźrość umieszczać uzjświeższe telegramy i ostatnie wiadomości, 


O POR i 93 Dyrckcya J. E. Diwan Tozcowa ' ' 
Ceatr „Sołowcow Repertuar świąteczny. || 


wszystkie przedstawienia nabywać można od g. 10-eħ rauo. 


składający się z 3-ch zjednoczonych teatrów „Wielka Gaza”, „The Royal Vio“, 
„Gwiazda”* paryskiej Dyrckcyi Jeanne Michel et €-o. Kijów, Kreszczatyk 58, 
2-gie piętro, lokal były Indrzyszka. Dyrekcya najuprzejmiej prosi Sz. Publicz- walizki, sakwojaże, 
ność nie porównywać naszego teatru „Wielka Oaza“ z małym bioskonem „Aza“ || 
e w tymże domu. Program od dnia I8-go do 24=go grudnia: Na 
E morskich falach. Przedsiębiorczy handlarz. 

a i żeńska. Zemsta szewca. Rozrywki i sport w indyach. Po- 


Zemsta mal- 


e W divertisseneni u- 
czestniczą: lenomen — Signors Bartoni —- bezreki fartysta, Rodzina lesony, ponczochy, 
Emiloss: Siostry Emiloss tancerki. Duci Emiloss — oryginalni mu- 


NA 


kt 26 grudnia: W poładnie >DZIECI WANIUSZINA: wicczorem po raz 2-gi ff 
[.) | 66 E) 55, DONEMA ŻONAc w 2 akl, 2)>W ŚWIECIE NUDÓW ko-I) - 
„6 medya w 3 aktach. 
g WĄ|o7 n W: południe po raz 30 <MIERIESKI PTAK: w 7 obrazach Mô- . 
a . | terlincka, wieczorem po raz 22gi :) »KŁGACc w 7 obrazach, 918 . R 
A - „ZŁOTA WOLNOŚC w 3 a R zac, 2% |] przygotowano w wielkim wybo- 
MM A | 08 s W połuunie po conach przystępnych po raz 40 sztuką Andrejewa rze dla podarunków: 
-F K ph LL marc kij w d łach I wieczorem po raz 6-ty: p 
> ANATHEMA: tragodya w 5 Aktaci Andrcjewa. Ff na 
„| SĄ i 29  „ Po raz lszy po wznowieniu -MOWY ŚWIAT: sztuka w 4 akt. koszule męskie bia- 
ad mal n Dia prenumeratorów gazety :hujewskija Wiestic po cenach zni- łe i kolor., krochm. 
Å: | żonych, po raz 3 +-GWIAZDA: w 4 aktach. k ————— LE u 
Msi „  >WICEK i WACEK: komedya w 4 akiacii Przybylskiego. | | miękie, kalesony, 
-= E > Iz = m WA |1 siycznia: W południe po cenach przystępnych przedstawienie ala dzieci || kołnierzyki s 
Pierwsze E jedyne codzienne pismo polskie na Rusi Si 3 FIGLE PAZIA: komedya dziecinna w 4 akt, wierzorem po raz| 3 a 
: w” a p" F - A l ss 23.ci 1) SELGA: w 7 miu obrazacii, 2) sZŁOTA EWA< koms- ty, koszule damskie 
Rozpoczynając W rok istnienia, wychodzić będzie w roku 1910 pod dotychczasowem kierownictwem iz progra- ME dya w 3 aktach. | ś i dziecinne, majtki, 
em it ieni *" AP 4 Benefis Dagmarowa-Lukowa po raz 1-szy 1) >SLEDZTWO: sziu-|$ E - a 
mem politycznym niezmienionym, i | WAGA | |. WYZWOLENI NIEWOLNICY. wesoła ky. bluzki, spódniczki, 
DZIENNIK KIJOWSKI* wprowadza w roku I9!0 cały szereg ulepszeń zarówno pod względem treści jak i formy. El medya w 3-ch aktach Ceny benefisowe. szlafroki, matinki, 
A B w. W południa »BURZA« w 5-ciu aktach Ostrowskiego, wieczorem |E 5 z 
m „i po raz 7-my ANATHEMA: iragodya w 5 aktach L. Andrejewa. figaro, dziec. palto- 
booo i z 43 ` EI |4 » Po, a m komedya Scribeà >PO SZCZEBLACH SŁAWY: ciki i ubranka, koł- 
p w aktach. i 
za Na. , 5 Przedstawienia nie będzie. : dry atłas., wełnia- 
i inco z braku numerów panieędziałkowych, zostaną zapełnione “i w 7 ; AE 4 g 
zolegtany wiało zOsjądątpomużgi U r SA FIE | E 0 przedstśgietju (ęczornom tędziy, T © BET EE a 
i w ruku a9lu „fMziennik kKijowski!'! posiadać będzie własne agentury telegraficzne 3 Cony micjse na przedstawienia dzienne zniżone, m BO UE Po. PR chustki penzeńskie, 
| czątek dziennych przed:tawich o g. 12-ej. wieczornych o œg. 8-cj. Bilety na wełniane i puchowe, 


2) szaliki liońskie i o. 


Wielki Jeatr Sudowy | ŻE 


niki, serwetki, kapy, 
poszewki, kuferki, 


mesesery, port-ple- 
Y, pudełka, paski, 
koszulki ciepłe, ka- 


15438 || skarpetki, kamasze, 
kurtki. szłafroki, ka- 


s | Zeałr dramatyczny A. N. Kruczinina mizotkły Tóząpka ka- 


Po ukończeniu „Wirów* rozpocznie „Dziennik Kijowski“ druk szkiców powieściowych z życia współczesnego kresów przez 
Edwarda Paszkowskiego p. i. „ROZBITKI'. nadió przyrzeczoną powieść oryginalną jednego z największych w Polsce mistrzów pióra, 3 Dziś dnia 20-g0 grudnia „po f (Teatr Ension: eh, rakułowe ikotikowe. 
drug'm odcinku powiościowyim będzie „Dzien. Kij * w r. 1910 umieszczać szereg tłómacz. powieści pierwszorz. autorów. X raz 3-ci wcsoła komedya „Mała czekoladziarka aktach mufki, kołnierze fu- 
Rozszerzając dział naukowy „Dziennik Kijowski“ zamieszczać będzie szereg szkiców historycznych: w tej liczbie dru- Ą Początek o godzinie 8 wieczorem. W poniedziałek dnia 21 po raz 19 »Osio- trzame, kapel 
kowane będą praco neslora naszej listoryogralii prof. Aleksandra Jablonowskiego, d-ra Kenopczyńkiego, W. Drogomira (autora kd łek= w 3-ch aklacha Balr repertuar świąteczny. F p4 t zane; apelusze 


filcowe i pluszowe, 


| (NF Familijny Teatr-Varietć waj] owi prawdziw: 


amerykey pantofle 


» Dziś i codziennie Grand Diver-||] mickie, _ krawaty. 


„Nadlo w rokn 1910 prenumeratorom „Dziennika Kojowskicgo* przysługiwać będzie prawo nabywania po cenie zuiżonoj tissemient varié oo od RÓW, AE Po i mel: 
pomnikowych dzieł naszego uczoncgo Zygmunta Glegera: 99 seon Europejskich», teairów >Varictóc. czki, portfele, teoz- 

k : > u". 3 e a u Program składa się 7 42 numerów. Przyj 8 i te-ci - 

Encyklopedya Staropolska ilustrowana. © Rok Polski W ZYCIU; tradycyj: pIGSNI, Meryngowska ul. Nr 8, ielef. 2484. toatrze pierwszorzędna kuchnia pod zał DRE a PS>. 

7 j Dyrekcya Towarzystwa: A. Prokotiew, rządem znanego kuchmistrzą W. 'Furkina te-pepiros, porte ta- 

Wydawnictwo „Scema i Sztuka" jedyne pismo polskic, poświęcone sprawom sztaki, olrzymywać mogą w r. 1910 nasi prenu- BA A. Walberg. ‚P. Fodotow i D. Podkin. Dyrektor Towarzystwa A. Walberg bac portmonetki 

meratorowio po eenic zniżunej 5 rb. 20 kop. rocznie z przesyłką die abonentów rocznych. ej EJ 7% 7 TUE EE O pO oi oł R I = 
l 55 M . i i 
- | Cyrk „Hippo-Pałace” mera iuao || zek: szczotki 
SEE SĘ e BOEYTZ Ca | V u'cdzielę dnia 20 grudnia wielkie świątecz, przedstaw. w 3-ch oddziałach. | |] o włosów i do ubra- 
-z WA | Benofis ulubieńca publiczności komika Jacomino: Dziś po raz 1-szy p. Jacomi- nia. grzebienie, por- 
> F h ; 4 q 7 A vo, jako komik-dzokie, i wykona nadzwyczajny skok. 2-g1 występ zaakomitego 3 
Wobec tych wszystkich reform i ulepszoń, pociągających za sobą znaczne zwiększenie kosztów, prenumerata ,„Dzien- W% komika jelaga z T nii zwierzętami Występ Br. Adone. Na za- ii fumy. woda koloń- 

È ę rk 4 A 5 p A k r 4 M | kończenie komiczna scenka »Jacomino w kłonolach.. 35 . ; 
nika Kijowskiego“ wynosić będzie od i stycznia 1910 roku: Rocznie 82 rb., półrocznie 6 rb., kwartalnie 3 rb., mie- P k A 13502 ska. mydło. 
sięcznie d rb. Zagranicą: rocznie (8 rb., półrocznie 8 rb., kwartalnie 4 rb. 50 kop., miesięcznie I rb. 50 kop. BR MAGAZYN i PRACOWNIA Potarsburska tair a Sio z] 

i erarsbursk. y iolizny i 

e Osoby, która dotychczas korz biały z ulg w opłacie prenumeraty, korzystać z nich będą I w roku 1910, a więc winiebne ducho- BE 99 krawatów R. M. Herszman, Pro- 

waga. wictistwa korzystać będzić z dotyeliczasowych waraoków prernameraty (ij. & rh. roczełn) nadto—ucznca się młodzież, członkowie -BEN f' e rezna 2, telefon 282. Przyjmują 
U z ielń ry i se P „ a M ie F UTUMA p Epa s 5 ? - ja 

Zmiąz.u oficgalistów, ojłaczć będą w rozu 3910; rocznie 6 rb, połrce nia 38 rb, awarta'nic 1.50 kop, miesięcznie GO kop. i 93 1 e ( ) Í | | się obstal. przerobeiznace hieliz, 


ai AS st Przeniesiony na Mikołażowską ulicę Nr 4 14328 || Ceny ścisle obilozone i stałe. 
de SERY PET ZW, ŁZE: Naa 13 POLAK. UA UPRZĘŻE ungicl:kio i ruskie, siodła, kufry i rozmaite wyroby ze skóry i 


Najlepszy w Rosyi 


TEATR BIOGRAF „EXP RESS*" 


Dziś nowy bardzo suty program. 


n an m  bistoryczny epizod z czasów jego panowania. Obraz w naturalnych ej 
Dmitrij Donskoj wach. Osoby biorące udział: p. OW, art. opery Zimina; =p. Lasgfeid, 
p. Karin, Matwiciew | p-ni Rotkow- 


Pa arlyści eai wai _ ŁyŻwy „Skating-Ring” czasami mogą być naj- 


ż karza s farsa Maksa Lindera. Osoby piorące udzial: p. M. Linder, art. teatru »Varistó:; p. Manta- 
Sro szą A von, artysta teatru „Schatele i p, Wandan, artysta teatru >Gymnase< w Paryżu. Widoki Ma 
Berlina bardz) cichiwe i naukowe zdjęcia z natury. Zabawy i sport w Indyach przesliczna naukow =pot- 
towe zdjęcia z natury w barwach naturalnych. Spotkanie królów (Hiszpańskiego z Portugalskim) 27 listopedz © b 
Polowanie na białych niedźwiedzi w oceanie Lodowatym ostatnie najnowsze zdjęcia z natury. Szczyt Monsieu" i sta- 
ry klasztor Hiszpański n "porównanej piękności widoki z natury. U brzegów rz. Gawelu wspaniałe zdjęcia z nuiury. 
Zażenowany Duraszkian komiczny. WIELKA ORKIESTRA KONCERTOWA. Początek o godzinie i2-ej j] poludnie. 


Ponad program: Uroczysty 

ogrzeb króla Belgijskiego Leopolda Il. 
Dziś od godz. 12 do 6 wiecz.: Program zaaprobowany 
przez Komitet Okr. Nauk. i odpowiedni dla uczącej się młodzieży. 


wprost poczty. 


FP APEN N P ESK. JE BO: R 


PEF 25.| 


Sa. 8 AI 


Zarząd SS 


Besarabsko-Taurydzkiego 
ziemskiego Banku 


powiadamia, że Głównym Agentem Banku na powiaty Jam- 
poiski, Mchylowski i Latyczowski, Podolskiej gubernii na. 
zmaczonym zestał 


pan Jan Urbański 


Wszelkie podania w sprawach Banku przyjmowane są w Zarzą 
dzie Banku —, Odesie lub też w Głównej Agenturze Banku — Po- 
dole — poczta Gniwań — Ryżawka. | 


Kijów. 


de A. de LUZE 6 ELS 


a Bordezux 
Mikołajowska 4, telef. 954. 


Nr 29i 


KORZENIE LENE S T BEODEOICZOAC AYO PIZZA" 7 =" 


ję f NA 
day Ving kiradgyn 
(Piwaice zagranicznych win) 


Depôt 


Poleca cąólnie sznane ra 


oliwę Kicujską. 


ZEGARKI i 


e A A WZA i „ME 
E i $ R: Tas e 


W WT 
ÓBMIECRI = 

W arszawa — ulica Czysta N: 2. 

ZEGARY w wielkim wyborze. 

Zegary gospodarskie, kontrolery i wieżowe. 


najlepsze: Wina. Koniaki Ads 


Le anae 


TLikwory Rammimy. SPÓRUE. 
Porter Ana. i świeżą 


ENO” 


ggg! po zia vwy | 


15358 


sereas Jana Xubelika 


wọ czwartek 28 siycznia 
Początek o g. 8 i pól. Bilety w księg, WŁ. 


KONCERT skrzypka 
4 do 8 godziny wieczór. 


Bazar-Wystawa 
Kijowskiego Zowarzystwa Rękodzielniczego 


Mikołajowuka Nr. 6; wprost Hotefu >Continentalc 


NA PODARUNKI GWIAZDKOWE 


otrzymano w wielkin wyborze wyroby rękodzielnicze: 


Idzikowskiego od g. 9 do 2 a m 


T-wo A. I, Abrikosowa $S” 


W MOSKWIE 
Filia kijowska, Kreszczałyk M: 27, telef. Gil. 


e$ Podarunki gwiazdkowe. ge 


ZABAWKI KORONKI W wielkim wyborze 

HAFTY KOŁNIERZYKI 4 Zawsze świeże: cukierki, tinguczki, torty, ciastka, czekolada do jə- 
SERWETY RĘCZNIKI dzenia i gotowania, kakao, paskiła, marmolada, karmelki, kpn napelo 
SERWETKI DYWANY konfitury, owoce w cukrze, kompoty z najrozmaitszych owoców i in 


15365 Codziennie świeża kawa palona w alannach: 


Przyjmuje się obhstalunki na torty i In. 
Pierwszego dnia świąt Bożego Narodzenia i w dzień Nowego Roku sklep 
będzie zamknięty. Dnia 26-g0 i 27-0 b. m, sklep będzie 


otwarty o ll-ej do 3-ej pp. DJeC>X PP. kupującym zamiej- 
scowym towary wysyłamy za zaliczeniem pacztowem. 


Łańcuszki paciorkowe, wyroby z drzewa i gliny. 
Kijów, _Kresz- 
ne Nr 48, 


m 
A. Przesmycki iż: 
naa WORKI owe OPONY nieprzemakalne. 


Towarzystwo Górn. Przemysł. Saturn WĘGIEL kamienny dąbrowski. 
Towarz. Fabr. lin J. Got awełnia- 


SZNURY i LINY “i maniac 


Ogród Miejski 
(Chateau des Fleurs) 


15430 w Petersburgu Teatr zimowy. 
PORADZE TOROARO AC PRZ RRR SKATING-RINK 

e; sk 

ie Rada Gospodarzy Polskiego Klubu „OGNIWO Otwarty codziennie od g. 11 rano do 18-cj w nocy. 
c Zawiadamia pp. Członków i Ich Gości, że w doiu 81-go grudnia 

G r. b dbędzie "= Wo". EK W TEEN WE TZW WL TH 
= 4 SPOTKANIE NOWEGO ROKU | ię Wydawnictwo GEBETHNERA i WOLFFA w Warszawie. 

3 Wspólna Wieczerza PISMA 


Zapisy na wieczerzę przyj- 
15431 


CEE ses O 
KEDA 


0 o godz. 11 wieczór. Fo wieczerzy tańce. 
90 muje EE »Ogniwac. 


GVON 


JULIUSZA SŁOWACKIEGO 


Pierwszy u nas w kraju najkompletniejszy 


ZBIÓR UTWORÓW, 
wydanych za życia i po śmierci Autora. 


+. 
%* 


POPP OGYCE 
00 OEA SNS. 


as” nowe. 14562 
X. m iii Z portretem LSA m 
s ig Kraszczał k 40 omów 2i8 Gbnie wydanych, zawierającyc| 
. arkuszy druku in B-wo w cenie rb, &.-- 
Roż owa ATOSZOŚAJA AU. 7 w oprawie płóciennej rb. G.— 
w oprawie wykwintnej w półakóręk rb.  8.— 


Od 14-go grudnia r. b. 15419 


Z powodu kończącej się umowy i wobec przeniesienia w krótkim 
czasie magazynu do specyalnie urządzonego lokalu (Kreszezatyk 38) 
* wszysikie towary będą sprzedawane po cenach zniżonych. Przed- 
mioty za jako to: kapelusze damskie, pióra, kwiat W; perfumerya, 
„albumy do Istągrafii i pocztówek, wyroby, SRÓTZBY Myin 

nesescry, kuvareś podr żne, krawaty męskie, kamizelki, e a 
chostki ciepłe, pończochy, skarpetki, rękawiczki i rzeczy na po- 
darunki zupołnio wycofują się, wskutek tega ceny na wymienione 
rzeczy wylątkowe. W lokalu nowym szczególniejsza uwaga bę- 
dzie zwrócóna na przybrania damskich sukien, które są zamówio- 
pe na sezon następujący u pierwszorzędnych firm zagranicznych, 


J.Majkapar'! 


KRESZCZATYK Nr 30 1. 
Wielki wybór najrozmaitszych ‘jubilerskich, złotych i JR PA OE 
według najnowszych modeli po cenach bardzo przystępny 15430 


Do nabycia we wszystkich ksiegarntach. 


(biski Magazyn! 


najrozmaitszych 


„BOTA 


faman T. komarowa Hf 


Kreszczatyk 48, 
box y H Hię Singera 
poleca 
świeżo a, która mo- 


Kawe że być mielona w obec- 


lepszych firm, 
ności ku- kolendatekie, szwaj- 


pującego. Kakao i Czekoladę carskie i krajowe. 


Każdy kupujący korzysta z 15% rabatu gotówką lub 20% towarem. Przy ma- 
gazynie warsztat do *ryrobu mebliiparawanów bambusowych 
Firma filii nie posiada. 13840 


KR 


Diety Lolo 


wszelkich pożyczek premiowych na raty sprzedaje Kan- 
tor Bankierski M. Halperyna (Kijów, Kreszczatyk 
19, telefon Nr. 1218), Wymagana zaliczka dla premiów- 
ki Pierwszej emisyi od 30 rb., dla premiówki Drugiej e- 
misyi i pożyczki Szlacheckiej — od 25 rb. Prospekty 


z dokładnymi warunkami wydawane są i wysyłane na 
żądanie bezpłatnie. Dnia 2 stycznia, 1 marca i 1 maja 


wygrywa tylko 900 biletów — 1,800,000 rubli. 15466 
(AA -7 VAE FL WE LANIE, | 


TOMASOWKA. SOLE POTASOWE. SALETRA. 


prtosfat 


fHierbatę 


Remiza Marcina Ruszkowskiego. 


Bulwarno-Kudrilawska Nr 16. Telefonu 1058. 
Wynajmuje karety, powozy i powoztki, miesięcznie i dziennic, na spa- 
cery, balc, śluby i pogrzeby. Na, żądanie anglelekie zaprzęgi. „-100 
Sprzedaż i kupno: koni, powozów, uprzęży I liberyi. 


Ntykakide powagi Wagi udal pastylki 


jako środok TEZY, radykainio Tair kaszel, rozigbiónió, katar 
i clirypkę. Cena pudełka 83 kop. 

Qotrzeżenie: Śwojisiać pudełka są zaopatrzone czerwoną etykieta jedyne- 

go przedstawiciela na całą Rosyę Fabiana Klingsianda w War- 

szawiąa. 13564 


|Sala Gimnastyczna 


Kijowski Skład Fabryk Mebli |] eee su, 
ET w Akcyjnego „ Komorowskiej 


LIG! M 


Na nadchodzące Święta 


Poleca w wielkim wyborze wszel- 
kie wyroby cenkiernicze, cukierki i 
przedmiutyćna podarnaki po CEBA 
możlwis nizkich. Pierniki, berba- 
taiki, czekolada, marmolada, pasty- 
la, karmelki Monpenciar, OWOCE W 
cukrze, ciągaczki, ciastka i t d. 
Przyjmuje się obstalunki na pira- 
midy., torty i inne wyroby cukierni- 
czę. Codziennie otrzymuje się z ma- 
jątków sery: śliwkowe, truskawko» 
we, komamber i inno. 


(MOBO: aj 
Bławatny Magazyn iiw 


D. ALEKSIENKO 


Otrzymano ostatnie nowości jesienne 
go i zimowego sezonu. Wiel. 
wybór rosyjskich i zagranicznych jedw. 
wełman., sukiennych:i bawcłń. mate- 
ryałów. Prorezna, pierwszy maga- 
zyn ud Krcszezatyku obok cukierni 
«Georges'a». 


9 Mikołajowska 9 

Poleca na podarunki świąteczne: 
Prawdziwe angielskie miękie fotele safianowe 
(Club fauteuils) 
Fotele na biegunach 
Żardinierki 

Herbaciane i fantastyczne stoliki 

i meble dziecinne. 


a Pa mean mam 
Ceny nizkie. - 
lecznica hygien. ion. i ortoped. dla kobet 
iaie KGW, Szpakowskiej Rów: 


Nauczycielka lecznicy gimnastycznej w Kijowskim Instytucie dla panien. Na 
żyezenie dzieci tańce. Dla uczącej się młodzieży ustępstwo. 14220—1 


10347 


Przytułek dla położnic. 
Akuszerek: Kac i Entus został przen. 
z ul. Puszkińskiej do d. przy zbicgu Pa- 
sejnej i Krutego sp. 1/9 m. 5, tel. 1584, 
Przyjm. położnice. 14532 


Do wydzierżawienia 


maj.na Podołu 6:0 merg. Wiad. poczta. 
a „ | Frampol podol. gub. K. Tołkacz, 14584 
Główna Agentura Połtawskiego Banku Ziomskiego w Kijowie "SUR" "IEC TW ET 

Med. J. Makowski 


uprasza osoby zainteresowane w kmestyi otrzymania pożyczek: 1-o na nieru 
chomości miejskie w Żytomierzu; 2-0 na nieruchomości ziemskie w gub. wołyń Í í i 

przyjm. chorych chirurgicznych. W.-Wło= 
dzimier. 29m. od 5—7 pp., tel. 766. 
13911 


skiej, o zwracanie się do Adwokata Przysięgłego 12015—28 
| ak +. a 
Jampol -Podolski 


Hipolita Żyznowskiego 
Frenumeratę i ogłoszenia do 


Zawieszkałego w Żytomierzu, nl. Puszkińska Ni 29. 
6 
„Dzien, Kijowskiego 


Główny Agent Połt. B. Ziemskiego dla Ukrainy i Wołynia P. Paszcxzenko 
OPC TW, NĄ TĘ "OOM a 1 „TOME 0 | amet" sg 
przyjmuje 


SZW A A. Maniewiczaj 
p. Włodzimierz Biosiekiatski.. 


OBRAZÓW | 


otwarta w Muzeum gi od godziny 10—4-cj pp. 
r"30. Pokoje z bie, 


e Areszczątyk ; 
lizną pościelowa i elektrycznością, ad 74 
kop. 'd6 Trb, przy hotelu MY wanar, 
bilardy- Do AX moga BYć podawane 
najrozmaitsze zakąski i napoje. Na dwor- 


cu siały komisyońer. Dorożkarzem prosi- 
my nie wierzyć, Że hotol jeszcze nie odrestaurnwany lnb że niema wolnych =) 


fiotatki informacyjne. 


alare klij. rz.-kat. Tow. dobroczyn 
ności, M.-Zytomierska Nr. 8, otwarć 


aiaia Aa GD i rs i W Kafle bia. i ŁC 


Dziś 
ostatni dzień 


Przedświątecznejo 
10408 Kiermaszu 


urządzanego na korzyść 
Kijowskiego Oddziału Rosyj. T wa 


Ochrony Kobiet 


w Salach Klubu Szlacheckiego 
Kreszczatyk 29 
1) Zabawa dla RA od godzi- 
ny 1-ej do 4 
2) Wieczorom Piori »A la So- 
lie Bergeree. 


| Wejście 25 kop: 


Wyprzedaż 


14585 do 1 lutego 1910 r. 

Z powodu zwinięcia gospodarstwa Wy- 
przedaje się u Kazimierza Tołkacza w 
Kujawskiej Marylówco obora czystej 
krwi Simmenilalów, skiadająca się z 
8-miu krów, Ń-ciu cielio i 2 
reprod. rozmaiiego wieku, a takża 
źżrebięta półkrwi angliki (remontowo) 
+0 sztuk ur. w 1907, 1908, 1909 roku. 
Bliższych informacyi udziela zarząd ma- 
ątku. Stacya pocztowa i telegr. Fram- || 


"|| Precz z epidemia! 


Tak ludzi jak i inwentarz zabezpiecza 
od wszelkich chorób zakażnych czysta 
Źródlana podziemua woda ze 


Studni, Artezyjskich. 


Studnie Artezyjskie 4* dua; 2 
Studnie Artezyjskie w wody na s 
Studnie Artezyjskie $on ca 
Studnie Artezyjskie $e sea; na e 
Studnie Artezyjskie © wody na e 
Pompy, wodociągi, badania gruntu i po- 
kładów urządza. 
Pierwszo krajowe T-wo Wiertnicze 
„AQUA 
w Mo Stacya Kol. Poł. Zach. 
Proskurow. 12415 
Album Jańców 
>Zapusty Warszawskie — Szjęokaja 
Maslanicac: »Gal Carnavale, 
zawierające 15 najnowszych tańców 
najmodnicjszych kompozytorów, o- 
zdobione Z Fal kolorowa 
45 stron druku, |2 arkuszy 
w ceuie Rb. 2 za komplet jest do 
nabyciat w księgarni i składzie nut 
| Leona Idzikowskiego | 
w Kijowie 
oraz u wydawców 15447 
JE. E. Wende i i S-ka w,Warszawie 


kazdodziennie od 10 de 2 oprów Świąt 
i modziej, 

Tamżo w godzinach biurowych mo: 
żna zasięgnąć wszelkich objaśnień, dory- 
czących wydziału letnisk. 


Zarząd Tew; nom. stud. pol. uniw 
kljow. Wet Żytomierska Nr 8m. 12 
od 4 


Blure praoy przy kil. rz.-kat. Tow. 
dobroczynności, Mala Żytomierska Ni 
8, otwarta codziennie od 10 do 5 GpTECŁ 
świąt i niedziel. Schronisko św. Jadw i- 
gi przy biurze pracy. 


Gimnastyka w P. T.6. W poniedzia- 
tek. Chłopcy do 14 lat: 5—6; powyżej 
14 lat 6— 7; druhinia 8—9; druhowie 
starsi 9—10. Wtorek: Panienki do 14 
lat 5—6; druhinie 6—7; druhowie miod- 
si 9— 10. Sroda: Ćwiczenia dowolne 
9—10. Czwartek: Chłopcy do 14 lat 
5—6; chłopcy powyżej 14 lat € —7; dru- 
hinie 8— 9; druhowie starsi 9—10. Piq- 
tek: Panienki do 14 lat 5—-6; druhinio 
6—7; druhowie młodsi 9—10. Niedzie- 
la: Ćwiczenia dla gości 10—11 „rana. 


Biuro pośrednictwa pracy <Związ- 
*ku oficyalistów na Rusi» —- Kreszczatik 
49 m. 29, poleca kandydatów na wsze |- 
kie posady w rolnictwie i przemyśle 
rolnym. Otwarte w dnie powszednie 
od 10—5 po poł. 


Koło Kobiet Polek. Biuro zarządu 
(Fuuduklejowska 26 m. 1) otwarto co- 
dziennie ud 1 do 3 oprócz świąt i uic- 
dziel, 


Bluro Związku równ. kobiet pol- 
skloń otwarto od g. 13 ~- %, oprócz tə- 
ro we wtorki i piątki od 5—7 WÌCCZ4 
przyjmuje wpisy oraz udziela informa: 
cyi. Kreszczatyk Nr. 34 m. 25. 


ra 


Uspokojenie 
na Dalekim Wschodzie. 


Scena świata znów się rozszerza. 

Na chwile, na krótką chwilę, po osta- 
tniej wojnie na Dalekim Wschodzie, scena 
wypadków politycznych zacieśniła się do 
Blizkiego Wschodn, wypadki bałkańskie wy- 
pełniły całą drugą połowę roku 1908 i pra- 
wie cały rok 1909. Ale już pod koniec te- 
go roku znów scena rozszarza się. 

Dałeki Wschód wchodzi znów na pierw- 
szy plan. 

Korea, Mandżurya, kraje, wktórych ry- 
walizujące interesa wiełkich mocarstw świa- 
towych zbiegają się, kryje w sobie możli- 
wości nowych niebezpieczeństw. 

Wiadomości o ekonomicznej walce kon- 
kurencyjnej na Dalekim Wschodzie docho- 
dzą do Europy tylko za pośrednictwem Pe- 
tersburga i Londynu. są oczywiście niedo- 
kładne, zawierają tylko tyle informacyi, ile 


dyplomacya rosyjska lub angielska chce u- 
dzielić, ile musi udzielić światu. Nie inte- 
resują one publiczności, nie zapalają namię- 
tności, jak sprawy Blizkiego Wschodu lub 
wogóle sprawy europejskie. Ale polityków 
musi w najwyższym stopniu interesować. 
Gdyż wielkie zmiany, które tam się przygo- 
towywują, przesunięcia wpływów polity- 
cznych, które się tam dokonywują. wytwa- 
rzają nowe fakty polityczne, za którymi pój- 
dą nowe zgrupowania sił, i mogą doprowa: 
dzić do nowych wypadków. 

Przewidywanie tych—może już w nie- 
dalekiej przyszłości—rozegrać się mogących 
wypadków wpływa już dziś na politykę Ro- 
syi, Anglii i Niemiec, Stanów Zjednoczonych 
północnej Ameryki, tudzież obydwu bezpo- 
średnio interesowanych mocarstw azyaty- 
ckich, Chin i Japonii. 

Uroczyste zapewnienia uspokajające są 
zawsze wskazówką, że jest ogień, który tłu- 
mié należy. Uroczyste „uspokojenie“ z 14 
grudnia r. b. wydane w Petersburgu pierw- 
sze zwróciło uwagę, na to tlejące ognisko, 


z którego niebawem mogą buchnąć płomienie. 


KIJÓW, Kraszczat k 25. L. Zdrojewski i K, Grabowski. 


Także rząd chiński wystosował w dn. 
20 grudnia uroczyste „uspokajające oświad- 
czenie“ do wicegubernatora Mukdenu i na- 
kazał mu publicznie wpływać na uspoko- 
jenie i przez oświadczenie do wszystkich 
podległych mu miast i władz w  Mandżu- 
ryi działać uspokajająco na ludność, stwier- 
dzając, że wszelkie pogłoski o zawikłaniach 
w Mandżuryi są prostym wymysłem ludzi 
„źle myślących“. 

Także cesarski rząd japoński wydał 
półurzędową notę uspokajającą, co wraz z 


półurzędowemi wiadomościami z Petersbur- 


ga składałoby się na zupełne zaprzeczenie 
jakiegokolwiek ruchu na Dalekim Wscho- 
dzie. 

Szczególniejszem jest jednak zjawi. 
skiem, że tej nagłej manii uspokojenia nikt 
nie wierzy, ani na Dalekim Wschodzie ani 
w gabinetach mocarstw europejskich. 

Przeciwnie coraz bardziej mnożą się 
wiadomości o szpiegach japońskich w Man- 
dżuryi, o przygotowaniach chińskich, a nie- 
ustępują im wiadamości o rokowaniach ja- 
peńsko rosyjskich. 


pol Podolski — kolejowa Płoskirów. 


Oczywiście alarmom wojennym „Nowo- 
je Wremia*, nikt nie daje wiary w Buzobie. 
Przeciwnie, powiedziano sobie, że kiedy ten 
organ rozpuszcza niepokojąca alarmy, to w 
istocie rzeczy musi być przeciwieństwo te- 
go i blizkiem jest porozumienie japońsko- 
rosyjskie. 

Podstawą tego porozumienia ma być 
podział Mandżuryi, który ponoć właśnie te- 
raz przygotowuje się. 

A jak niespodzianką roku 1908 była 
aneksya Bośnii i Hercegowiny, tak wielką 
niespodzianką roku 1910 może być aneksya 
Mandżuryi. 

Idzie o podział sfery wpływu rosyjskie- 
go i japońskiego w Mandżuryi. Domagają 
się tego żywotne interesy ekonomiczne Ro- 
syi i interes państwowy i społecziy Japonii 

Interes ekonomiczny Rosyi naxazuje 
jej unikanie wszelkiego konfliktu z Japonią, 
przeciwnie, pcha ją do porozumienia z Ja- 
ponią. Koszta tego porozumienia ponieść 
mają Chiny. 

Jeżeli przeto rozumowanie, oparte na 
interesach ekonomicznych obydwu panstw 


na Wschodzie, nie myli, to nie tylko wyklu- 
czoną jest możliwość drugiej wojny rosyj- 
sko japońskiej, lecz przeciwnie, blizką jest 
koalicya rosyjsko-japońska i podział sfery 
wpływów na podstawie aneksyi Korei i po- 
łudniowej Mandżury: przez Japonię, półao 
cnej Mandżuryi przez Rosyę. 

Gdyby na świecie nie było innych po- 
tęg i innych interesów ekonomicznych na 
Dalekim Wschodzie, tylko rosyjskie i japoń- 
skie, to niezawodnie takie rozwiązanie spra- 
wy byłoby dla obydwu tych potęg najszczęśli- 
wsze i z pewnością na długi czas załatwiło- 
by wszystkie trudności i utrwaliłoby pokój 
na Dalekim Wschodzie. 

Ale, niestety, tak nie jest. 

Możliwości, które kwestya chińska w 
sobie kryje, wybiezają poza interesy Rosyt 
i Japonii. Dzisiaj kwestya mandżurska nie 
dotyczy już tylko Japonii i Rosyi, przestaje 
być wewnętrzną i daleką sprawą Chin, lecz 
staje się sprawą międzynarodową. 

I tu zaczynają się „niebezpieczeństwza*. 

Od czasu wojny chińsko-japońskiej roż- 
poczyna się okres rozbioru Chin. Okazalo 
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się, że ten kolos wschodnio-azyatycki nie 
ma sił należycie zorganizowanych, aby się 
oprzeć inwazyi obcej i rozpoczęły się ostrzyć 
apetyty na Chiny. 

Pierwsze zgłosiły się do spadku Niemcy. 
D. 6 marca 1898 r. Niemcy kazały sobie 
sto lat wydzierżawić nagie skały w 
Kiauczou i już przeszło sto milionów rzu- 
ciły na ich ufortyfikowanie. W parę tygo- 
dni potem Rosya wydzierżawiła Port Artura 
(27 maja 1898), który 1 stycznia 1905 r., po 
krwawych, strasznych walkach, musiała ja- 
pończykom oddać. Traktatem z 8 kwietnia 
1899 r. uznała Rosya panowanie Anglii w 
krainie Jangtse.Kiang. 

Pierwszy podział Chin doprowadził do 
powstania bokserów, w którym poraz pier- 
wszy się pokazały, że w Chinach istnieją 
siły narodowe, które wprawdzie uległy prze- 
mocy wojsk Europy, Ameryki i Japonii, 
ale mają dość siły, aby przy należytej pra- 
cy i po przeprowadzeniu koniecznych reform 
wojskowych oprzeć się skutecznie obcemu 
najazdowi. 

Chińska . ekspedycya pod wodzą nowo- 
żytnych hunnów z Berlina i ich generała 
Waldersee zakończyła się protokółem w Pe 
kinie 7 września 1901 r. 

Od tej chwili Chiny poczęły się refor- 
mować. Nie idzie tylko o reformę wojsko- 
wą, ale jeszcze bardziej o reformę admini- 
stracyjcą i kulturalną. 

I nie będzie dlą Europy żadną niespo 
dzianką, jeżeli ;rzyszła generacya chińczy- 
ków stanie się podobną japońskiej lub mło 
dotureckiej, która za jednym zamachem 
zrzuciła z siebie całą hańbę poniżenia i wyr- 
wała państwo z upadku: 

Edykt konstytucyjny zmarłego cesarza 
z 6 września 1906 r. zapowiada reformę ad- 
ministracyjną, wydanie nowego kodeksu 
praw i zwołania sejmów prowincyenalnych, 
a za lat dziesięć—centralnego parlamentu w 
Pekinie. Zmiana tronu nie wpłynęła zupeł- 
nie na przeprowadzenie tych wielkich re- 
form. 

400-milionowe olbrzymie państwo stanie 
niebawem do konkurencyi międzynarodowej 
i walki z nejazdem, który w tym czasie ze- 
chce przeprowadzić drugi podział Chin. 

Tymczasem rozdzielają mocarstwa swe 
sfery wpływu. 

Japonia w Port-Arturze i południowej 
Mandżuryi, Rosya w północnej Mandżuryi, 
Anglia w Hongkong, Francya w Indo Cni- 
nach, Tonkinie, Kambodży i Laos, Niemcy 
pod Tsipgtau. | 

Do tego przyłącza się konkurencya e- 
konomiczna Unii amerykańskiej, która bar- 
dzo niechętnie widzi się wypychaną ze swe- 
go maturalnego w Azyi rejonu eksploatacji 
w Chinach. 

Niemcy, Auglia i Francya porozumiały 
się cy do udziału swych kapitałów i sił w 
budowie koki chińskich—ale nie porozumia- 
ły się co do gwarancyi swych sfer wpływów 
w Chinach. 

Nie ma entente mocarstw na Dalekim 
Wschodzie, są tylko krzyżujące się interesy 
ekonomiczne. 

Nikt nie wie, co najbliższa przyszłość 
może przynieść za niespodzianki. Co Anglia 
odpowie na koalicyę rosyjsko-japońską, jak 
się zachowają Niemcy, których stanowisko 
na Dalekim Wschodzie jest najsłabsze, ale 
interesy ekonomiczne bardzo zagrożone. 

Odosobnienie Niemiec na Dalekim 
Wschodzie musi odbić się na polityce Nie- 
miec w Europie. Tu wiążą się sojusze, któ- 
rych skutki tam dają się dotkliwie uczuwać. 


na 


61) 


HENRYK SIENKIEWICZ. 


Wiry. 


Jeżeli przyjdzie do rewizyi traktatu w 
Portsmouth, musi przyjść i do rewizyi soju- 
szów europejskich na Dalekim Wschodzie. 

Pamiętamy, jakie skutki wywołala ane- 
ksya Bośnii i Hercegowiny w Europie, po- 
mimo że faktycznych stosunków nie zmie- 
niała. 


cyjnyeh na Dalekim Wschodzie. 

Nie grozi dziś wojna rosyjsko-japoń- 
ska, ale jeszcze bardziej grozi koalicya ro- 
syjsko-japońska dla przeprowadzenia aneksyi 
Korei i Mandżuryi. 

A nikt się nie ładzi, żeby dokonanie 
tego zamiaru mogło się odbyć bez narusze- 
nia równowagi 
dzynarodowej. 


światowej w polityce mię- 


Ernest Mendelsohn. 

Jak doniósł telegram, w sobotę zmarł w Dreźnie 
na udar sercowy w 63 rozu życia bankier berliński 
Ernest Mendelsohn-Baritholdy, jedna z największych 
potęg finansowych Berlina, który nietylko w polityce 
finansowej Prns, ale i całej Europy ważną cdegrał 
rolę. Po wojnie japońskiej epożyczył» MRosyi pięć mi- 
liardów, nadto zaś brał wybilny udział w sprawie re- 
gulacyi waluty rosyjskiej i stał się doradzcą polityki 
finansowej Wittego. Cieszył się także zaufaniem ce- 
sarzą Wilhelma, od którego otrzymał w r. 1897 god. 
ność szlachecką. wkrótce zaś później powołanym zo- 
stał do pruskiej Izby panów. Przed dwoma laty zło- 
żył Mendelsohn kierownictwo prowadzonej przBz siebie 
firmy i wycofał się z życia publicznego. Po nstąpie- 
niu prezydenta banku państwowego Kocia, 
Mendsłsohna na to stanowisko, godności jeduak przy- 
jąć nie cheisł. Cesarzowi Witholmowi ofiarował Men- 
delsohn w darze wspaniałą willą Frascati pod Rzy- 
mem. Mendelsohn pozostawił sześcioro dzioci; najstar- 
szy syn Paweł jest obscnie jednym z głównych kierow- 
ników firmy. 

Z czasów pobyiu Mendelsohna w Petersburgu, 
gdy chodziło o realizacyę rosyjskiej pożyczki, opowia- 
dają nader charaklerystyczną anegdoię. Meadelsohn 
przybył do Potersburga incognito i stanął} w jednym z 
tamtejszych hoteli. Wkrótce otrzymał wezwanie do po- 
licyi wraz z zawiadomieniem, że w myśl obowiąznją- 


powołano 


O ileż większe wzburzenie wywoła- 
laby aneksya olbrzymich terenów eksploata- 


cy, znajdują. 


Susalewa, który następnie udsje sią do Pe- 
Jtersburga, zakłada gminę staroobrzędowo- 
unicką i rozpoczyna propagandę. 

Ale niektórzy „prawowici* staroobrzę- 
dawcy powzięli pewne wątpliwości co do ka- 
płaństwa Susalewa i udali się po wyjaśnie- 
nia do metropolity Szeptyckiego. Metropo- 
lita odpowiedział im w długim liście, które- 
go tu dla braku miejsca nie przytaczamy. 
Zaznaczył między innemi Szeptycki, że 
kościół grecko-katolicki uznaje moc kanoni- 
czną święceń staroobrzędowych, i że fakty- 
cznie kościół staroobrzędowy, przechowując 
zasady niezbędności autorytętu duchownego 
i zupełnej niezawisłości od władzy świeckiej, 
jest bliższy kościołowi grecko-katolickiemu, 
aniżeli się to może komukolwiek zdawać, 

List metropolity — to dostateczne, 
zdaniem „Cerkwi“ świadectwo iatrygi. Ale 
jeszcze lepsze Świadectwo, to całkiem już 
sensacyjna wiadomość „Cerkwi“, która pi- 
sze, że metropolicie mało było propagandy 
piórem, więc „przebrany w zwykłe szaty, 
podróżuje po staroobrzędowych wsiach gub. 
witebskiej i przekonywa staroobrzędowców, 
że kościół katolicki żywi do nich lepsze 
uczucia, aniżeli kościół prawosławny". 

To już więcej niż zwykła inuryga. 

To też ze zgrozą cytuje rewelacye 
„Cerkwi* „Nowoje Wremia* i woła: „To 
nie biskup, ale jakiś wielolicy Proteusz za- 
siada na lwowskim tronie metropolitalnym. 
Nie przebiera on w środkach, byle cel o- 
siągnąć. I dopiął on już wieiu rzeczy. Dość 
przypomnieć zjazd welchradzki, który tego 
lata radził nad „połączeniem kościołów,” a 
na którym metropolita, w otoczeniu całej 
chmary inteligentnych rosyan, przeciągnię- 
tych na unię, przewodniczył, i dość zagłą- 
dnąć w niedzielę do kaplicy uniekiej na Po- 
łozowej ulicy w Petersburgu. 

„W przeszłym roku niemałe zgorszenie 
w szeregach urzędowego prawosławia wy- 
wołało przejście na katolicyzm sędziwego 
księcia Białosielskiego-Białozierskiego. Ale 
stróże prawosławia usrtokojli się, uprzytom- 
niając sobie, że wśród arystokracyi rosyj: 
skiej oddawna obserwowano pewną tenden- 
cję do papizmu wskutek pogardy dla „de- 


cych w Rosyi przepisów niedozwolonym mu jest, jako | mokratycznego* kościoła rosyjskiego. Powo- 
żydowi, pobyt w stolicy. Gdy Mendelsohn na wezwa-|łali się więc na jezuitów ks. Gagarina, ks, 


nie się nie stawił, pojawił się w hotelu agent policyj- 
ny i powlórzywszy Mendelsohnowi nakaz policyi, za- 
pytał go w sposób dość szorsiki, poco przyjechał do 
Petersburga. 

— Przyjechałem pożyczyć Rosyi pięć miliardów, 
odparł dobrodusznie Mendelsohn Przy sposobności 
chciałem zobaczyć, co się tataj dzieje. 

Agent zdał raport w policyi, że inkryminowany 
cudzoziemiec jest— obłąkany. Zarządzono bliższe wy- 
wiady, po których w pół godziny potom przybył do ho- 
tela z wizytą sam—hr. Witto. 


KOZIELSKA 


Niebezpieczny metropolita, 


Rewslacye staroobrzędowe. 


Ten niebezpieczny metropolita — -to 
Andrzej hr. Szeptycki, lwowski metropolita 
reko-'unicki. Niebezpieczeństwo grozi na- 
uralnie kościołowi prawosławnemu, pod 
którym kopie dołki metropolita za pomocą... 
staroobrzędowców, chcąc ich przekonać do 
unii z Rzymem. 

Ale ci, co są na 
nie śpią, 

Staroobrzędowa pismo „Cerkiew* ogla- 
sza w Ne 46 rewelacye o przejściu na kato- 
licyzm duchownego staroobrzędowego, Susa- 
lewa, o czem przed kilka miesiącemi pisa- 
liśmy. Okazuje się, że główną sprężyną ca- 
łej sprawy był meuropohta Szeptycki. 

Oddawna już miał on „zakradać się“ 
do staroobrzędowców. Od roku 1904 starał 
się on w Rzymie o uznanie bierarchii sta- 
roobrzędowej. Na prośbę metropolity papież 
oddać miał tę sprawę do specyalnej komisyi 
o święceniach staroobrzędowych. I skoń- 
czyło się na tem, że papież uznał hierarchię 
staroobrzędową i polecił metrepolicie przyj- 
mować przystępujących do unii duchownych 
staroobrzędowców w takiej godności, 


„posterunkach, 


w ja- 


i 
l 


ung Martynowa i innych i uspokoi- 
i się. 

„Ale nie uspokoiła się propaganda. Me- 
tropolita Szeptycki nie śpi. Wyświęca on 
nowych księży (P. Tołstoja, Syrojedowa i 
innych), werbuje nowych prozelitów, naprz. 
prof. Sipiagina, którego syn niedawno u- 
kończył seminaryum katolickie w Rzymie i 
został wyświęcony na księdza, Werigina, 
byłego kapelana cerkwi rosyjskiej w Nizzy, 
i prof. Zagubina, który, jak piszą gazety. 
polskię, ma zamiar wydawać specyalne  pi- 


|smo w cela propagowania katolicyzmie wśród: 


prawosławnych i starodbrzędówców.* 
„Wszędzie widać rękę metropolity Szep- 
tyckiego—konkluduje „Nowoje Wremja“ —, 
Dlatego też zabiegi jego powinny być jak- 
najszerzej w Galicji i Rosyi rozgłoszone.* 
mon . et coro sugat ów M Cs.) 
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Lista cywilna króla Alberta, 


Ożywioną dyskusyę w izbie brakselskiej wywała- 
ła wa wtorek kwestya listy cywilnej króla Alberta 
Lista ta określona została na cały czas panowania w 
kwocie 3,300,000 frauków, jak dla Lsopoldk II, socya- 
liści jednak chcieli skorzystgć ze sposobności, aby za- 
manifesiować swoja credo republikońskie. Poseł Roy- 
er zwrócił uwagę, że owe 3,800,099 fr. stanowią ciężar 
roczny 2 fr. 50 cent. dla każdej rodziny robotniczej, 
przyczem zaznaczył, że wo Francgi prezydent jest da- 
leko skromniej uposażony, "Mówca x okazyr rokowań, 
jakie poprzedziły aneksyę Kongo, mówił o zgubnym 
wpływie monarchii. Leader radykałów Janson oświad- 
czył, że pozostając wiernym swym przekonaniom repn- 
blikańskim, uchyła głowy przed monarchią konstytucyj- 
ną, ponieważ, usłyszawszy mowę króla, jest przekonany, 
że czasy rządów osobistych minęły. 

Ozywiona dyskusya wywiązała sią między posło. 
mi kberaleymi i socyalistami; gdy jeden z tych osta- 
tnich, mówiąc o dobrych uczynkach króla, powołał się 
na słowa Anatola France, rozległy się na prawicy 


kiej się w danej chwili, jako staroobrzędo s -|śmiechy. Poseł sceyalista z Namur Furnemont zawo-|stawiając im wszystkie narodowości, 


aż do 


łał: «Wstyd jest śmiać się, gdy się wymawia nazwisko | tatarów włącznie—wszystko to nie pomogło, 
Wkrótce potem przyjęto duchownego | Anatola France. Jesteś:ie gromadą grabianówo. 


Prezydent przywoła! posła do porządku. 

Listę cywilnę przyjęto 100 głosami katolików, 
liberałów i radykałów, przeciwko 29 socyalistów. 

Izba odrzuciła wniosek p. Destrée, który doma- 
gał się spisania inwentarza mebli pałaców królewskich, 
dóbr państwowych, aby nie zaszły nieporozumienia co 
do tego, jakis ruchomości należą do króla, jakie zaś 
są własnością państwa. 


Ziemstwa w „Kraju Zachodnim”, 


Pan prezes ministrów, zobowiązując się 
w maju przed izbami do wprowadzenia 
ziemstw w „Kraju Zachodnim“, nie spodzie- 
wał się pewne, Że mu wypadnie zaledwie 
dwie trzecie zobowiązań swych spełnić. For- 
sując wówczas jednoroczne mandaty wybor- 
cze do Rady Państwa, obiecał minister, że 
w ciągu roku w dziewięciu guberniach Kra- 
pW 01 RE ziemstwa normalne istnieć 

ędą. 

Dziś przychodzi rząd do przekonania, 
że tylko w sześciu guberniach nowe ziem- 
stwo wprowadzone być może. Trzy pozo- 
stałe nadal ziemskich dobrodziejstw będą 
pozbawione. 

Rzecz się ma, jak następuje: 

_ Na jadnem z ostatnich posiedzeń rady 
ministrów rozważano znany już naszym czy- 
telnikom projekt wprowadzenia ziemstw w 
naszym kraju. Projekt uprzednio poddany 
został gruntownemu opracowaniu w głów- 
nym zarządzie do spraw gospodarki miej- 
scowej, który zmienił zasadnicze podstawy 
projektu, zgodnie z życzeniami jesiennej se- 
syi rady do spraw gospodarki miejscowej. 

Zarząd główny rozważał przytem dwie 


a w rezuitacie sześciomiesięcznej pracy na 
miejscu, w komisyach, radach, „poddumach* 
it.d., przychodzi rząd do wniosku, ż6 w gu- 
berniach grodzieńskiej, wileńskiej i kowień- 
skiej ziemstw wprowadzić nie można. 

Jak będzie uzasadniał prezes ministrów 
powyższą tezę wobec izb — to inna rzecz. 
Fakiem jednak jest, że jego obietnice za- 
wiodły w trzeciej części. 

A jeśli sobie uprzytomnimy, że ziem- 
stwa miały być wprowadzone w kraju Za- 
chodnim dla „unormowania“ ordynacyi wy- 
borczej do Rady Państwa, recte dla bardziej 
„Sprawiedliwego“ podziału mandatów pomię- 
dzy rosyanami a polakami, to musimy obec- 
nie zapytać — cóż będzie z owemi trzema 
guberniami? 

Otóż jest w odwodzie „Lex Pichno*. 

I niewątpliwie równocześnie z żiem- 
stwem dla sześciu gabernii, prawo to zosta- 
nie uchwalone i dla trzech litewskich. 


l. 


Zadłużenia mocarstw. 
—0— 

Wediug danych urzędowych długi wielkich mo- 
carstw wynosiły w r. 1909: Francya — 20,000 milio- 
nów franków, Rosya — 8,835 mil. rb., Anglia—754 mil. 
funtów szterlingów, Anstro- Węgry (dług Austryi, Wę- 
gier i wspólay)—15,620 mil. koron, Niemcy 4,597 mił, 
marek. W rublach długi te mniej więcej wyglądają w 


ten sposón: 
Francya 10,875 mil. 
Rosya” 8,835" p, 
Anglia . A2 4, 
Austro-Węgry 6,169 ,, 
Niemcy. 9... 2,114 , 


Francya płaci 1,263 mil. franków procentu ros 
cznie, Rosya—396 mil. rubli, Anglia—28 til. f. sztori., 


zasadnicze kwestye: 1) Zabezpieczenie in- |Niemcy—171 mil. marek. 


teresów ludności rosyjskiej za pomocą odda- 
nia jej 504 mandatów w ziemstwie; 2) ży- 
czenie zjazdu zachodnio rosyjskiego, ażeby 
nie wprowadzano ziemstwa w guberniach 
wileńskiej i kowieńskiej. 

Zabezpieczenie 50%/, mandatów uznano 
za niemożliwe do osiągnięcia w guberniach 
zupełnie „spolonizowanych*, w których nie- 
podobna obrać odpowiedniej ilości radnych 
rosyan, bo się ich... nie znajdzie. W innych 
guberniach należy 509/, zdstrzedz. Zresztą 
í tak przeważa tam ludność „rosyjska”. Po- 
nieważ zaś główny zarząd spraw gospodarki 
miejscowej, ewentualnie ministerstwo spraw 
wewnętrznych, nie mogł» się zgodzić na 
utworzenie w wątpliwych guberniach ziem- 
stwa „polskiego*, przeto za punkt wyjścia 
wzięto postulat zjazdu zachodnie-rosyjskie- 
go i postanowiono wprowadzić ziemstwa 
w gub. kijowskiej, podolskiej, wołyńskiej, 
mińskiej, witebskiej, mohylowskiej i gro- 
dzieńskiej, wyłączając gubernie wileńską i 
kowieńską. | 

W tej formie projekt został przez mi: 
nistra spraw wewnętrznych wniesiony do 
rady ministrów. 

Ale rada ministrów poszła jeszcze da- 
lej i postanowiła wprowadzić. ziemstwa tyl- 
ko w 6'guberniach zachodnich, wyłączyw- 
szy zstedmiu wyżej. wymienionych gubernii 


|ieszcze i grodzieńską, Rada ministrów u- 


chwałę swą motywuje tem, że gubernie wi- 
leńska, kowieńska i grodzieńska są bardzo 
wzajem z sobą zbliżone pod wzgiędem etno- 
graficznym i gospodarczo-społecznym, oraz 
stanowią jedną wspólną jednostkę admini- 
stracyjną. 3 

Pozatem rada ministrów postanowiła 
wzmocnić przedstawietelstwo duchowieństwa 
w przyszłem ziemstwie kraju Zachodniego. 
W tym celu zarządzono przepisy dla uczest- 
nictwa duchowieństwa w wyborach, analo- 
piczne z przepisami o wyborach do Dumy 
Państwowej. 

Nie pomogły więc wszystkie dotychcza- 
sowe sposoby i sposobiki. Nie to, że dla 
zapewnienia większości rosyjskiej stworzono 
dwie kurye, nicto, że dzielono ilość manda- 
tów pomiędzy te dwie kurye, to na zasa- 
dzie liczebności, to znów na zasadzie wła- 
sności ziemskiej, nic to, że do kuryi zali- 
czano w jednem miejscu tylko rosyan, a 
z drugiej wszystkich innych, w innem miej- 
scu wyodrębniano tylko polaków, przeciw- 


|lomówić. 


CE ONERE N 
W sprawie wołyńskich Towa- 
rzystw rolniczych. 


IV. 

Sprawa szkoły rolniczej na Wołyniu 
jest sprawą palącą: i należałoby ją obszerniej 
Luckie T, rol. żywo się tą sprawą 
kiedyś zajmowało, ale ministergum. odmówi- 
ło wówczas kawałka ziemi, koniecznego na 
fermę. Dziś czasy się zmieniły i możeby 
taką szkołę można było otworzyć przy sta- 
cyi doświadczalnej. Czy wobec rozoicia się 
Towarzystw wołyńskich na 3 ogniska star- 
czyłoby środków na stworzenie szkoły? — 
wątpię. A szkoda!... 

Ale poza pracą ściśle naukową Towa- 
rzyśtwo rolnicze ma pierwszorzędne znacze- 
nie przez to, że ułatwia członkom wzajemną 
wymianę myśli i sposttzeżeń. W- rhuce a- 
gronomiłi, jako mauce doświadczalnej, takie 
bezpośrednie spostrzeżenia, taka wspólna 
praca ma większe znaczenie, jak w innych 
działach wiedzy ludzkiej. 

A dziś, już na oślep gospodarować nie 
można. i - DALS AL 

Już wspominaliśmy ©0 tem, że Towa- 
rzystwo rolnicze na to, żaby miało siię przy- 
ciągającą, musi członkom swoim tapewnić 
bezpośrednie korzyści. 

Jedną z takich korzyści daje, a przy- 
najmniej dać powinna zalnicyonowana prźez 
łuckie T. rol. rada agronomiczna. Zadaniem 
tej rady, złożonej z 5 specyalistów, jest u- 
dzielanie porad tym członkom Towarzystwa, 
Wobec ro- 


mogłam zapomnieć ni mego grzechu, ni|i—jeśli nie taka zemsta kobieca, o jakiej|zdaleka i małodusznie, gdyż obawa zamyka-|cierała się coraz bardziej ta różnica między 
szczęścia. Nieraz, jeszcze za Życia mojej| mówią książki, to przynajmniej wielka ulga |ła mu usta. 

Potem zatarła się ta dziewczyna w je-|dokuczliwą w pierwszej chwfli. Teraz prze- 
go pamięci tak dokładnie, że zatarły się|tiwnie: na wspomnienie, że tamta prosta 
chubę, że mam serce nie z zagranicznej |nawet te lekkie wyrzuty, które sobie z po-| dziewczyna i ta urocza dzisiejsza panna, są 
książki, ale ze wsi polskiej—proste i wier-|wodu niej czynił. Nie zostało nie. Byłojjedną i tą samą kobietą, przejmował go ja- 


przybranej siostry, patrząc w czyste jej o-|dla mojej miłości własnej. Ale stało się i- 


czy, walezyłam ze zgryzotą, a zarazem pła- 
kałam z tęsknoty. Potem, zostawszy sama 
na Świecie, nie miałam 0 co Serca zaczepić 
i poczęłam tęsknić jeszcze bardziej. Gdy 
po śmierci państwa Anney poznałam w Bru- 
kselli Zosię Otocką i zaprzyjaźniłam się z 
nią, dowiedziałam się wypadkiem, z rozmo- 


Po śmierci Agnes, państwo Anney,|wy, że ona jest krewną pana. Wówczas o- 
przez pamięć na to, że kochałam z całej | powiedziałam jej całe moje życie, nie ukry- 
duszy naszą zmarłą, przyjęli mnie za wła-| wając niczego, a ona nietylko nie odsunęła 
sne dziecko i dali mi nietylko nazwisko, | się odemnie, ale pokochała mnie jeszcze bar- 
ale, chcąc oszukać swą rozpacz, ból i żal — | dziej. Ośmielona jej dobrocią, wyznałam jej 


naczej, bo zapomniałam wziąć tego w ra- 


ne. 


Hanką a panną Anney, która mu była tak 


Gdy zobaczyłam Rzęślewo, Jastrząb i|mu dobrze naświecie i szukał nowych wra-|kiś dreszcz, podobny do dreszezu rozkoszy. 


pana, chciało mi się tylko płakać i płakać, |żeń, podczas gdy ją porwał życiowy wicher | Pamięć, że tamtą niegdyś posiadał, poczęła 
tak jak płakałam na pogrzebie paaa Żarno-|| rzucił, jak marny liść na obcą ziemię, na| budzić w nim, jakby głód i jakby nówą Ra- 
której znosiła poprostu głód. A jednak ani|miętność do tej dzisiejsze, a myśl © jej 
ka, która przed laty kochała pana pierwszą |wówczas, ani późmiej, gdy przygarnęli jąjponętach potęgowała jeszcze grę jego mło- 
dziecinną miłością, a potem takiem uczu-|dobrzy ludzie, nie zapomniała o nim--i nie|jdej krwi. Ale starał się polłumić w sobie 
ciem nie kochała nikogo. Pan wie, co się|przestała za nim tęsknić. Krzycki nie byłļte wrażenia i myśleć o sprawie poważnie i 
stało dalej. Jeśli pan nie wróci, ja tego|głębokim znawcą dusz ludzkich, odczuł|z całą świadomością odpowiedzialności, jaka 
panu za złe nie wezmę, ale i pan niech u-|wszelako, że to, co dla niego było prostą| nad nim zaciążyła. Przedewszystkićem zudał 


wskiego—i odnalazła się we mnie ta Han- 


nawet i imię nieboszczki. Wszelako żal nie| moją tęsknotę za wspomnieniami i za Rzę- 
dał się oszukać i, choć starałam się całem|ślewem. Może to moja nowa wina, że zwie- 
sercem, by być dla nich jakąś pociechą w rzyłam się także Zosi z mej nieprzepartej 
życiu, w ciągu dwóch lat poszli oboje za chęci zobaczenia jeszcze raz w życiu Jastrzę- 
swem największem ukochaniem... |bia, Rzęślewa i (pocóż nie mam powiedzieć 

I oto koniec mej historyi, A potem całej prawdy)—i pana. Wtedy Zosia mówi- 
przyszły te zdarzenia, które znów zbliżyły jła mi: „Ja cię rozumiem, jedź ze mną do 
maie do pana, więc chcę usprawiedliwić |Jastrzębia, jako panna Annecy, gdyż nie mo- 
moje postępowanie w pańskich oczach. Mam |żesz inaczej. Nikt cię nie pozna, a ty po- 
prawo do nazwiska, które neszę, i życie rachujesz się z własnem sercem! Może rze- 
moje od czasu wyjazdu z Rzęślewia było czywistość zgasi tęczę wspomnień. Jeśli się 
czyste. Sumienie wyrzuca mi tylko jeden |uspokoisz na zawsze, to tem lepiej dla cie- 
nowy błąd. Oto nie przyznałam się pań- bie, jeśli on cię pokocha, to tem gorzej dla 
stwu Anney, że byłam już niegodną ich opie- | niego; jeśli dawne echa zbudzą się w wa- 
ki. Ale na wyznanie zabraklo mi siły. Za- szych sercach, to widać takie przeznaczenie”. 
nadto kochałam moją Agnes i bałam się,|Tak dóradzała Zosia i dlatego, gdy matka 
że mnie z nią rozłączą. Później nie chcia-|pana zaprosiła ją i Marynię, znalazłam się i 
łam dorzucać jeszcze czegoś nowego do ich|ja w Jastrzębiu. Ale nie chcę uchodzić za 
bólu. Nie miałam siły. Czasem też myślę, | lepszą niż jestem. Wyznaję, że jadąc, mia- 
że teraz, gdy patrzą na mnie z nieba i wi-|łam ciągle na myśli słowa Zosi: „jeśli on|ła mu swe jeszcze nawpół dziecinne ramiona łym, matnym i niegodnym tej szłachetnej i 
dzą juź wszystko—-przebaczają mi zachowa-|cię pokocha, to tem gorzej dla niego*—i|na szyję, lub tuliła go do piersi z taką siłą |wysokiej duszy. Ale przez głowę i serce 
nie tej tajemnicy. Pozatem, raz jeszcze |chciałam, żoby się tak stało. Byłam pewna, |że żadna miłość nie mogłaby się zdobyć na przeszło mu w tych ostatnich chwilach tyle 
powtarzam i przysięgam, że życie moje by-|że pan zupełnie o mnie zapomniał i myśla-|szczersze wyznanie.? Przypomniał sobie, że myśli, wrażeń i uczuć, że nie był pewien, 


tylko obok szczęściu... 


po niebie, zbiegaty się i rozbiegały na wszy- 


wpływem poczęły mu się przesuwać przed 
oczyma obrazy przeszłości, tak wyraziście, 


szeptała w odpowiedzi „jusci*—ale zarzuca-|o niej inaczej. Naraz wydał się sobie ma- 


razy do mnie nie chowa. Ja także przeszłam | przygodą miłosną, płytką rozkoszą zmysłów, |sobie pytanie, co powinien uczynić człowiek 
chwiłowem wrażeniem, tak rozwiewnem, jak|honoru, który uwiódł, a zatem skrzywdził 

Podpis był „Hanka'.— Krzyckiemu gdy |zapach kwiatów, dla niej stało się nowem|zakochaną w nim dziewczynę, prawie dzie- 
czytał list, trzęsła się od czasu do czasu|życiem, oddaniem całego jestestwa i całej|cko, a po tem, po kilku latach, spotkał ją 
broda i ćmiły oczy. Począł powtarzać pod-|duszy, zbyt czystej i zbyt szlachetnej, by|pod %zmienionem nazwiskiem i poxochał? 
pis listu. „Hanka, Hanka“. — Zerwał się i|mogła na nowych drogach szukać nowego|I odpowiedź była jedna: że choćby nawet 
jął chodzić wielkimi krokami po pokoju. |szczęścia. I oto zrozumiał teraz, dlaczego ta|nie pokochał, to jeśli jej miłość przetrwała, 
Myśli kłębiły mu się w głowie, jak chmury | dzisiejsza, pożądana i cudna, jak cudny sen, |powinien przyjąć na siebie wszelkie następ- 
panna Anney, świetna, otoczona dostatkiem |stwa swych czynów. Gdyby pozostałe pro- 
stkie strony, jak spłoszony tabun. Przeczy-|i budząca podziw, napisała mu, że ma serce, | staczką, która nie mogłaby go nigdy zrozu- 
tał list po raz drugi i trzeci i pod jego|nie z zagranicznej książki, ale ze wsi pol-|rmiieć, lub gdyby była żeszia z uczciwej dro- 
skiej—proste i wierne. Zrozumiał również,|gi, to i w takim rażie dla draźliwego sū- 
dlaczego list był podpisany „Hanka“. Narag | mienia przyczyna nie byłaby dostateczna do 
jakby to wszystko, co niegdyś zaszło, było|upadły też niepowrotnie wszystkie jego pe-|umycia rąk i wycofania się ze Sprawy, a 
wczoraj. Przypomniał sobie te jasne księży-|dejrzenia i słowa jej: „życie moje, od czasu cóż dopiero, skoro ta dziewczyna wyrdwhniła 
cowe noce, w czasie których wykradał się| wyjazdu z Rzęślewa, było czyste*—wzruszy- dzielącą ich przepaść umysłową i towarzy- 
do młyna,i tę pachnącą sianem dziewczynę|ły go do tego stopnia, że począł sobie wy-|Ską. przytem zaś uszlachethiła swą własną 
wiejską, która na pytanie, czy go kocha,|myślać za to, iż przez chwilę mógł sądzić| duszę, a nie przestała kochać. 


(D. e. n.). 


ło czyste. Ale we wspomnieniach mamlłam, że gdyby pan mnie teraz pokochał bezjjednak kochał ją wówczas i że gdy mu jej|czy i to ostatnie poczucie własnej winy i 


tylko trumny i trumny, a z czasów rzęślew-|wzajemności, to byłaby to jakaś słuszna za |zbrakło, tęsknił po niej, a nawet wypytywał| własnej marności będzie trwałe. Jednakże 
szich została mi tylko pamięć o panu. Niejto zapomnienie kara i jakiś tryumf dla mnie jludzi o rodzinę kowalową z Rzęślewa — ale|ogarniała go coraz większa tkliwość i za- 


e 


pp. radcowie będą nieodpowiedai, to przy 
najbliższych wyborach łatwo ich zmienić, 
sama jednak instytucya jest obmyślana ro- 
zumnie i odpowiada rzeczywistym potrze- 
bom członków Towarzystwa. Ale i tu nale- 
ży zaznaczyć, że czem Towarzystwo jest 
liczniejsze, tem łatwiej dobrać ludzi, którzy- 
by taką pożyteczną instytucyę na wysokim 
poziomie utrzymali. 

Towarzystwa rolnicze powinny mieć 
jeszcze na celu rozwój zasady współdzielczo- 
ści. Co jest nad siły pojedyńczego człowie- 
ka, może być łatwo dokonane przez grupę 
ludzi, mających te same cele. Czem słab- 
szym jest pojedyńczy osobnik, tem niezbę- 
dniejszem jest dla niego iść ławą. Concordia 
res parvae crescunt, discordia maximae di- 
labuntur. 

Sprawa współdzielczości szczególnie jest 
ważną w sprawie hodowli. Nie ulega już 
dziś wątpliwości, że gospodarstwa, oparte na 
uprawie li tylko ziarna, wysokiego dochodu 
dać nie mogą. Gubernia wołyńska, dzięki 
olbrzymim obszarom łąk, z natury rzeczy 
zmuszoną będzie iść w tym kierunku. Osta- 
tnie wystawy przekonały nas, że już mamy 
w hodowli materyał podstawowy. Drogą u- 
miejętnej selekcyi należy ten materyał u- 
szlachetnić i podnieść jego produkcyjność, 
a także znaleść rynki zbytu. Żeby tym za- 
daniom odpowiedzieć, hodowca musi mieć 
teoretyczne wykształcenie, oko, doświadcze- 
nie i zdolności handlowe. 

, Przy pracy każdy na swoją rękę tylko 
pojedyńcze jednostki warunkom tym odpo- 
wiedzieć mogą, spółka zaś hodowlana może 
opłacić odpowieduiego specyalistę, który 
sprawę postawi na odpowiedniej stopie. Sil- 
niejsze Towarzystwa wprowadziły już u sie- 
bie ten system i dzięki jemu znacznie po- 
dniosły w kraju hodowlę. My dotychczas 
tego zrobić nie możemy, bośmy za słabi. 

A jednak moglibyśmy być silni, gdy- 
byśmy tylko zechcieli. Viribus unitis, vi- 
ribus unitis! „B. Wydżga. 


Z literatury ` węgierskiej. 


W ostatnich czasach wzrósł ruch lite- 
racki na Węgrzech do nigdy niewidzianych 
tam rozmiarów. Wszystkie gałęzie literatu- 
ry mają obecnie swoich reprezentantów, któ- 
rzy, gdyby nie wyjątkowe położenie narodu 
madziarskiego, mogliby być znani nietylko 
przez świat naukowy, ale i szersze warstwy 
innych społeczeństw. 

Piśmiennictwo węgierskie nie miało 
nigdy takich warunków rozwoju, jak nie- 
mieckie, lub angielskie, gdyż, po pierwsze, 
długi czas wisiał nad niem bat austryackiej 
cenzury, po drugie, liczba analfabetów była 
nadzwyczaj wielka, a po trzecie, specyalny 
szowinizm madziarski nie dopuszczał do ro- 
dzimej literatury już nietyłko żadnego ob- 
cego pierwiastku, ale nawet jakiejkolwiek 
formy, trącącej cudzoziemszczyzną. 

Epoka rewolucyjna roku 1848 wydała 
kilku nadzwyczaj utalentowanych poetów 
i powieściopisarzy, którzy barwnym stylem 
i żywotnym, żemażęgu zaebęeiki naród do 
czytania. Była to po większej części poezya, 
pisana ną tornistrze wśród huku armat 
i świstu kul, lub w ciszy opustoszałego po- 
bojowiska, na któraem spoczywał snem wie- 
cznym najpiękniejszy kwiat narodu. Zapo- 
czątkował ten kierunek największy poeta 
węgierski, Szandor Petófi, i kontynuował 
go aż do nieszczęsnej bitwy pod Segesvár, 
gdzie padł wśród zaciętej walki. 

Inni poeci szli w jego ślady, ale nie 
mogli już pisać, ani wydawać takich gozą- 
cych i przeładowanych nadmiarem uczucia 
miłości ojczyzny odezw, gdyż argusowe oko 
austryackich zauszników śledziło niestrudze- 
nie każdy najdrobniejszy objaw ruchu wol- 
nościowego. Powstała więc forma alegoryi, 
którą do mistrzostwa doprowadził Vörös- 
marty. 

Później, po roku 1867, wolno było pi- 
sać wszystko, wystąpił przeto Jokai z ca- 
łym szeregiem powieści o temacie, zaczer- 


Nowe książki 
Owe Kelązki. 
Szymon Askenaży. «Książę Józef Poniatowski. 


1763 — 1813», Warszawa. Gebethner t Wolff. 
1910, Wydanie drugie. 


Książę Józef Poniatowski... 

Prawie legenda... 

Na tle jednej z najstraszniejszych tra- 
gedyi dziejowych, w płomieniach powstania 

ościuszkowskiego i wojen napoleońskich 
zarysowuje się ta postać młoda, silna, pię- 
kna i bohaterska... 

Szlachetna dusza, oddany do Śmierci 
sługa ojczyzny, rycerz o niepokałanym ho- 
norze, o sercu z prastarego, jak gdyby, pan- 
cerza, pumiętującego złote czasy Rzeczypo- 
spolitej, wyjętem... 

„Książę Józef“, który był wielkim bra- 
tankiem małego Stanisława Augusta, który 
walczył za kraj na nieziiczonych polach bitw 
i zginął w Elsterze... 

To prawie wszystko, co kojarzyło się 
w przeciętnym umyśle polskim z imieniem 
księcia Józefa, uplastyczniając się w postaci 
konnego rycerza, rzucającego się w nurt rze- 
ki, ze sztychu, który „wist* w każdym pol- 
skim domu... 

Dopiero książka profesora Askenazego 
wyrywa tę postać z rozwiewnych mgieł vra- 


Człowiek, wódz, obywatel staje przed 
nami w rzeteinem oświetleniu prawdy histo- 
rycznej, a U materyał, zebrany przez 
autora z trzydziestu archiwów europejskich, 
wyświetlając dużo szczegółów dotąd niezna- 
nych i prostując wiele mniemań błędnych, 
nie zaciemnia rysunku i nie przeciąża treści 
niepotrzebnym balastem. 

Po przeczytaniu pracy Askemazego, bo- 
hater z pod Raszyna staje się bardziej rze- 
czywastym i jednocześnie bardziej blizkim i 
bardziej dla każdego z nas drogim. 

Słusznie po wyjściu pierwszego wyda: 
nia tej książki pisał Stanisław Wyspiański: 

„Ukończyłem właśnie czytać książkę 
Askenazego o księciu Józefie Poniatowskim. 


miejsce w 


pniętym z 
Naród rozkoszował się każdem jego dziełem, 
przejmował się jasną atmosferą, biiącą z opie- 
wanej przez niego epoki syzyfowych wysił- 
ków, abudzonego poczucia wolności, i żądał 
tego samego od innych pisarzy. Nikt jed: 
nak nie mógł Jokai'ewi dorównać w po- 
wieściopisarskim rozmachu i barwności opo- 
wiadania. 

Na jakiś czas poezya i powieść spocząę: 
ły i ustąpiły miejsca badania zawiłych dzie- 
jów ojczystych i zwróciły uwagę czólną na 
ten zaniedbany dział literatury. W latach 
ośmdziesiątych posypały się więc rozprawy 
ludcznawcze, polemiki historyczne, rozwią- 
zywanie przeróżnych kwestyi z zamierzchiych 
dziejów madziarskich i t. p. prace, które do 
żadnego prawie rezultatu nie doprowadziły, 
a których ilość mogłaby się złożyć na wcale 
pokaźną bibliotekę, 


bohaterskiej walki o woiność. 


Wreszcie powieść zajęła napowrót swo- 
literaturze. Pierwszeństwo 
w tym dziale zdobył Ferenc Herczeg, jedy- 
ny prawie, oprócz Jokal'a, węgierski pisarz, 
znany w Polsce. Pomału zjawiali się poeci, 
którzy zaczynali wnosić do literatury pier- 
wiastki modernistyczne i, mimo szalonego 
oporu ze strony konserwatystów, opanowali 
zupełnie czytającą publiczność, która obecnie 
epikom w guście Aranyiego chętnie stawia 
pomniki, ale czytuje poezye Szilagyi'ego, 
Adego, Farkasa, Kisa i Abranyi'ego. To 
wszystko lirycy, różniący się od siebie tylko 
temperamentem i większym lub mniejszym 
zmysłem obserwacyjnym. Inni znów niejako 
podzielili między siebie teren działania. 

I tak, Rewicki błądzi po zaułkach miej- 
skich i w norach brudnych, zwących się 
mieszkaniami, wyszukuje skurczone, okryte 
łachmanami, blade z głodu postacie, uciele- 
śnienia nędzy stołecznej, i wyprowadza je 
na świat boży, wprost pod promienie słoń- 
ca, aby każdy mógł przypatrzeć się wcze- 
snym zmarszczkom na ich twarzy, wywleka 
na widok ich dusze, zdeprawowane niekie- 
dy, ale zawsze cierpiące, i każe przechodniom 
badać przyczyny upadku tych pólludzi. 

Natomiast Harsanyi daje obrazy spo- 
kojnego życia wiejskiego, pozbawionego tych 
wzruszeń i nerwów, jakie ma stolicą. Jego 
liryka, to płacz duszy tylko, i to takiej, któ- 
rej stosunkowo dobrze na świecie, a przera- 
ża ją chyba przeświadczenie swej niemocy 
wobec przeznaczenia. 

Najsympatyczniejszy jest może Szabo- 
leska, który umiłował całą naturę i jak 
Asceta z Assyżu przemawia serdecznie do 
wszelkiego stworzenia, dopatrując się w ka- 
żdem istoty uduchonionej nieraz więcej 
może, niż człowiek przeciętny. 

Dziś najmodniejszą jest forma noweli. 
Codzień czyta się tak dużo przeróżnych 
fragmentów, szkiców, króciutkich opowią- 
dań, że doprawdy trudno zapamiętać wszy- 
stkie nazwiska autorów. W każdym razie 
jest między nimi kilku wybitniejszych, za- 
sługujących na wyróżnienie. W pierwszym 
rzędzie stói wspomniany jnż Herezeg, a po 
nim idą Brody, Agai, Mikszath, Eólvós i 
i Zóldi. Z całkiem modernistycznych auto- 
rów wybili się na czoło nowelistów: Ambrus, 
'Szemere i Molnar, autor granego w. całym 
świecie „Dyabła*. 

Ostatnie lata przyniosły wreszcie wiele 
dzieł z zakresu estetyki, której przedstawi- 
cielami są dwaj bardzo zdolni ludzie Lyka 
i Beothy. Ci są również pierwszymi kryty- 
kami, których nieomylności nikt się jeszcze 
nie odważył zakwestyonować. 

Obecnie daje się zauważyć dążenie do 
poznania obcej onhe Widać to z wiel- 
kiej liczby tłómaczeń sławniejszych pisarzy 
europejskich. 

Z polskich rzeczy do niedawna było 

rzetłómaczonych zaledwie parę powieści 

aszewskiego i Korzeniowskiego, coś niecoś 
Słowackiego, sonety Mickiewicza, Sienkiewi- 
cza „Trylogia*, „Quo vadis* i nowele, i kil- 
ka pomniejszych rzeczy starszych autorów. 
Dziś coraz częściej napotkać można na pół- 
kach księgarskich i kartach wytwornych ty- 
godników peszteńskich nazwiska Kasprowi- 
cza, Zeromskiego, Żuławskiego, Zapolskiej, 


Jakże ogromna i tragiczna dola rozwija się 
w tej księdze o wielkim rycerzu. Bez słowa 
krzywdy dla nikogo, w zamknionej piersi 
tłamiąc ból ducha, dla Polski tylko i na tej 
tylko Polski służbie wszędzie i zawsze dla 
Polski honoru i sumienia. 

„Można się było domyślać, można było 
zgadywać z portretów jego, z miłości naro- 
du do jego imienia, z legendy jego rycer- 
skiej i śpiewów o nim, że tajemnice w nim 
są i skarby w tej duszy wielkie i żar, co ze 
śmiercią nie stygnie. 

„Ale dopiero po przeczytaniu tej książ- 
ki wie się o tem, że domysł i przeczucie to 
nowa dla niego krzywda i wielkiej jego rze- 
czywistej tradycyi przyćmienie. Tą tedy na- 
leży poznawać i czytać i znać i dla tego czy- 
tać należy dzieło Askenazega,* 

Ta „rzeczywista trageayn* zakończyła 
się w strasznej walce pod Lipskiem, gdzie 
„miały zdecydować się losy świata w wiel- 
kiej bitwie narodów“. 

Poniatowski ze swoim korpusem VIII 
stał na prawem, południowem skrzydle na- 
poleońskiej armii i już dnia 12 października 
1818 r., szarżując na czele pułku III ułanów, 
otrzymał lekką ranę w rękę piką.. 

Dnia 15 października Napoleon miano- 
wał księcia, który dotychczas „we wszyst- 
kich bitwach okrył się sławą”... — marszał: 
kiem Francyi. 

Nazajutrz, dnia 16 października, wysta- 
wiony był na straszną próbę ogniową, lecz 
po całodziennych zapasach, przewaźnie Z atl- 
strgakami, nie ustąpił ani piędzi ziemi, cho- 
ciąż poniósł znaczne straty wobec liczebnej 
wrogów przewagi i sam został rauny kulą 
karabinową. 

17 października był dniem odpoczynku. 

Nazajutrz „nastąpił dzień bitwy kryty- 
czny, dla korpusu polskiego najgorętszy". | 

„Poniatowski, przeciw dziesięciokrotnej 
przewadze broniąc klucza swej pozycji, wsi 
Probstheidy, swoim zwyczajem prowadził 
osobiście w ogisń po kolei bataliony dywi- 
zyi Izydora Krasińskiego. Cesarz Aleksan- 
der z sąsiedniego pagrórka przyglądał się tym 
nadludzkim wysiłkom f widokiem naocznym 
stwierdził w sobie szacunek dla takiego 
przeciwnika i sprawy przez niego wyobra- 
Żanej. Ale bo też, w rzeczy samej, nie 
Prastheidę ruską zdobywał ¿utaj krwią swo- 


Tetmajera, Makuszyńskiego, Dobrowolskie- 
go, Ksawerego Marjana, Pietrzyckiego i in- 
nych. 

Czesław Łukaszkiewicz. 
Budapeszt. 


CZES PRZ aT a] 
Z ŻYCIA ROSYJSKIEGO. 


© Jak wiadomo z telegramów, w  Potersturgu 
obiegają prgłoski o bliskiom ustąpieniu ministra handlu 
i przemysłu Timaszewa, kóry niespełna przęd dwoma 
miesiącami objął tekę ministerpalną. Powodem ustą- 
pienia Timaszewa ma być brak potrzebnych kwalif ka- 
cyi na to stanowisko. Podobno w ministerstwie sapa- 
nowa? taki nieporządek i bezład, iż nasigpcy trudno 
tędzio się zoryentować. Frzytom Timaszaw 7a horo- 
wał ra manię wielkości. Cedzienwe wydaja tak bom- 
bastyczna okólwiki, iż wywołuje śmiech nietylko w, pod- 
władnem mu ministerstwie, locz i wśrćd członków 
gabinetu. 

©) «Nowoje Wroma> na podstawia zaczerpnię- 
tej informacyi w ministerstwie spraw zagraniczaych za- 
przecza obieguiącej prasę rosyjską i zagraniczną pc- 
głosce o sprzedaży pdłnocnegv Sachalinu. «W sferxch 
kompetentnych nigdy nie podooszono kwestyi sprzeda- 
ży i pomiędzy Rosyą a Japonią nie prowadzono žal- 
nych porozumień». 

© tBirżewyja Wiedomest:» przytaczają jato fakt, 
ż0 główny zarząd śledczy, przed aresztowaniem inzy- 
niera Gilawicza w Paryzu, telegraficznia polecił wyku- 
pić wszystkie numery otrzymywane w Paryżu gazeiy 
<Nowoje Wrem'a», która podała wiadomość o bytności 
Giiewicza w Paryżu i blizkiem jego aresztowaniu. 
Obawiane się, aby Gilewicz nie uszedł rąk spra- 
wiedliwości, przeczytawszy «Nowoje Wremia>. 
Zamordowany przez A. Gilewicza Paweł Podłuc- 
kij, lat 24, był studentem petersburskiego instytutu 
technologicznego. Przed rokiem postnaowił przenieść 
się do Moskwy do akademii rolniczej Piotrowsko Razu- 
mowskiej, gdy jednak zaszły pewne trudności przy 
wstąpieniu, przyjął posadę na czas pawien u A, Gile- 
wicze dla ćwiczeń praktycznych. 

Kiedy obaj wyjechali do Betershurga—niowiedo- 
mn. Stwierdzono, ze na dni kilka przed zabójstwem 
Gilewicz złożył w «Cródit Lyonais» 15 tys. rb. na imię 
Podłuskiego i wem oczywiście pozyskał jego zupałno 
zaufanie. Pieniądze te odbierał on, jako Podłuckij, z 
paszportem w ręku i przekazem w Paryżu, 

© Mówią o bliskiej nominacyi gen. Dumbadzo i 
Tołmaczewa ma stanowiska wyższe, Podobno jedon z 
nich ma zostać pomocnikiem gen -gubernatora w Pe- 
tersburgo, a drugi w Pinlandyi, 


© Ministerstwa handlu £ przemysłu oprecoauja 
nbocnie specyalny projekt prawa 0 waruukacl najmu 
robotników. W projekcie tym początkowo wyznaczono 
dwutygodniowy tormin wymówienia robotnikowi miej- 
sca przez pracodawcę, następnie komisya zmniejszyla 
go aż do dni trzech, ustępując Żądaniom fabrykantów. 
Podoboo nowy minister handlu i przemysłu Limaszew 
zalecił komisyi powrócenie do poprzedarego terminu. 


© Po raz ostatni ilość ludności Petersburga za 
rząd rady miejskiej obliczał w roku 1906. Zaajdowała 
się wówczas w Petersburgu, nio licząc wojska, 1,462 
tys. ludzi i 262,672 w przedmieściach. W ciągu ostat 
niego trzechlecia ludność się pomnożyła; miejski w7- 
dział statystyczny okraśla swan ludności obgcuie ua 
2 miliony. 

© Wniesiono na zatwierdzenie senatu finlandz- 
kiego projekt prawa © obawiązkowem posiadanin języ- 
ka rosyjskiego przez urzędników pólicyi w większych 
miastach Finlandyi. 

O:W syoim Czasie pisaliśmy Q projekcie refor- 
my sądów przysięgłych. Obacnie ministerstwo sprawię- 
dliwości prójękt tən opracowało, Główne tazy projektu 
$ą następujące: 1) wysoki tenżus majątkowy dm osób, 
mogacych półnić pbówiązki sędziów; 2) prowadzenić 
liczby przysięgłych ma być oddane specyalnej instytu- 
cyi sądowej, 3) rozszórzeuie prawa obznajmiania sę: 
dziów z wynikami śledztwa pięrwiastkowego; 4) znie- 
siohie zakazu wskazywania przysięgłym na karę, grp- 
żącą Że dane przestępstwo; 5) rozszórzónie prawa. sta- 
rania sią. o ułaskawienie. ; 


MUSTVIIRES EIE 
Głos wolny. 


W sprawie kooperatywy. 
Bywają czasy i okoliczności, że  czlo- 
wiek robi wrażenie niemowlęcia, które wła- 
ściwie przestało już być niemowlęciem i od- 
czuwa wyraźnie chęć dźwigania się własne 
mi siłami, lecz po dawnemu ma na wszelki 
wypadek skiypowaco ręce i nogi i mówi 
mu się, że potrzebuje niańki. W takich 
właśnie warunkach znajdnją się .jędnostki, 
w których wrażliwość społeczna wyrosła w 
organiczaią potrzebę czynu, a krąg ich egzy 
stencyi po dawnemu zawiodły przygnębiają- 
co ciasnem kołem li tylko troski o własny 
byt. Szukając wyjścia z takiego położenia, 
a więc psychicznie zaliczając się do katego. 
ryi ludzi, wyrównywających swe rachunki 
życiowe w obywatelskim kontakcie z daną 


ją ks. Józef: zdobywał Warszawę przyszłego 
Królestwa Polskiego w obliczu przyszłego 
jej mowarchy*. 

Zsaae są dzieje...;Lipska... 

Wieczorem wydał Napoleon rozkaz do! 
odwrotu... 

A tam, gdzie się rozstrzygają losy Świa- 
tów zapadł jednocześnie „rozkaz“ inny, ľol 
ski i jej wodza dotyczący... 

Poprzez ośnł mostów, rzuconych nb 
błotniste koryta Pleissy, Elstery i ich od 
nóg, których wody, nadęte wiosenną powo- 
dzią, wystąpiły z brzegów, poczęła się 
cisnąć awarta masa ęofającej sią armii.. 
I „jak zwykle, stroż tylną, pod cznwaiącym 
noc całą Poniatowskim, trzymali polacy”. 

Wreszcie welat chmuray, przesycony 
mgłą. dymem i aparami świeżej krwi port 
nek 19 psździ: rnina,, 

Już cała prawie armia na drugi brzeg 
przeszła, gdy nagle o 11 zrana superzy [ran- 
cusy przedwcześnin wysadzili most na Pleis- 
sie i ks. Józef, otoczuny kilkuset Zaledwie 
ludźmi nagle został odcięty... 

Wycofując się z zachodniego przed- 
mieścia lipskiego, Wódz po raz trzeci utrzy- 
mał postrzał w rękę, lecz, owinąwszy ją 
chustką, na koniu pozoslał. 

Napróżno otaczający go generałowie, 
Mułąchowski i Grabowski, błagali, aby wo- 
bec zamkniętego odwrotu osobę swoją dla 
kraju zachował i zważywszy absolutuą nie- 
możność walki — poddał się. 

On nie słuchał, odpowiadając na 
wszystko:— „trzeba umrzeć mężnie”, il faut 
mourir en brave!.. 

W nurtach Pleissy stracił konia i ura- 
towany został przez Kapitana francuskiego 
Bićchampa, a przedostając Się pieszo do 
Elstery przez ogrody, napełnione tyralierką 
nieprzyjacielską, został po raz czwarty ranny 
kulą w bok i, słaniając się, padł w objęcia 
oficerów, a po chwili dosiadł z trudnością 
konia, chociaż chwiał się na siodle. 

„Ociekał krwą — był już zapewne ran- 
ny śmiertelnie, śmierć miał w spojrzeniu 
i wyrazie; ale na ponowione błagania towa- 
rzyszów nie odpowiadał już wcale, tylko coś 
z gniewnem uniesieniem mówił bez związku 
o Polsce i honorze. Wtem na widok nad- 


się ropteiu sił ostatkiem i skoczył z koniem 


Z a ZS m FO 9 DEM 


biegającej nieprzyjacielskiej piechoty porwał | 


grupą spolecz'ą czy narodowościową, jedno- 
stki owe w społeczeń:twie naszem zwracają 
się do działalności flantropijnej lub oświa- 
towej, a w ostatnich czasach coraz częściej 
i skuteczniej do pracy kooperatywnej. O tej 
ostatniej słów parę. 

Filantropia jest jakby odruchowym czy- 
nem społeczaym, potrzebą stlumienia w ja- 
kiuelwiek sposób przykrych dysonansów ży- 
cia. Wnosi ena nieobliczalne dobro w twar: 
de normy ustroju klasowego. Jest jakby 
chrześcijańskim okrzykiem, co brzmi wśród 
zgiełkliwej walki nikłym gloszm serca. 

F.lantropia dzisiejsza zorganizowana, 
daleką jist od tego średniowiecznego milo- 
ślerdzia, co karało Świątemu rzucać własny 
plaszcz na ramiona trędowatego. Dziś nusiłu- 
je regulować, łagodzić to, co gruntownie 
usuniętem może być tylko przez walką 
pracę pokoleń. Działalaość Dlantropijaa tak 
szczerze, d mokratycznie traktowana przez: 
wiele osób, nie dla każdego stanowi jedna. 

| 


ut 


właściwe pole wyładowania energii spo- 
łecznej. 

(lak samu i oświata, która zresztą u 
bas ma zawsze charakter działalneści do- 
rywczej, chwiejnej, a na kresach nie może 
stanowić łącznika w ogólniejszem znaczeniu 
społecznem. 

Wpływ ogólnie knitoralny niesie z so- 
bą wspóldzielczsść: 1) jest ona zdrową 
radą w walce klas, jest rzetelnym czynem 
na drodze ewolncyi spolecznej, nie demora- 
lizoje łatwemi obietnicami, lecz z góry sta- 
wia swym adeptom wymagania pracy i 
uczciwości, czyniąc ich odpowiedzialnymi 
moralnie i materyalnie. 2) Jest jakby wcie- 
leniem hasła —przez dobrobyt do oświaty. 
3) Kooperatywa jako system ekonomiczno- 
kulturalny, stwarza poczucie solidarności 
społecznej, a po części i ideowej, a w pew- 
nych warunkach usuwa na plan dalszy róż- 
nice i antagonizmy narodowościowe. 4) Ma 
tę wielką wartość realną, że mieści się w 
ramach legalności i stosunkowo w małym 
stspniu ulega politycznemu zabarwieniu 
chwili. 

Ten ostatni wzgląd nabiera wagi szcze: 
gólniej tam, gdzie bezpośrednia oświata lu- 
du nie jest uni dozwoloną, ani wskazaną ze 
względów językowych. 

Ludność nasza w trzech gubsarniach 
(kijowskiej, wołyńskiej, podolskiej) stanowi 
7% i składa się w połowie mnmej więcej 
z ludu, w połowie z inteligencyi i mis- 
szczaństwa. Taki procent inteligencyi nie 
może zostać bez znaczenia I w różnych okre- 
sach naszego bytowania w tym kraju nigdy 
bez znaczenie nie był. 

W jaki sposób dzis uświalomić sobię 
możemy kulturalne zadania naszej inteli- 
gencyi? Prócz cgólnego wpływu naszej 
odmiennej kultury, zadania: te w zaacznej 
mierze obejmuje współdzieiczość. Instyta- 
cye współdzielcze opierają się nietytko. na, 
zroznmieniu przez ezłonków korzyści ekono 
niicznych, ale i kulturalnych. - Fodtrzymanio: 
w. stowarzyszonych tej świadomości, że dzia- 
lają nietylka' we własnym iuteresie, lecz 
i w interesie ogóła wymaga częstego ko. 
munikowania się, a więc otwiera połe dla 
etycznej planowej pracy. Ideowy. charakter 
kooperacyi powiąga -bez kkweetyi niejsdnejgo, 
aby jednak dans stowarzyszenie mialo szaa- 
se przetrwan a trudmych nieraz początków, 
trzeba, aby pewna przynajmniej grupa człon- 


„|ków rozumiała dobrze zasady współdzielczo 


ści i wnosła do pracy umiłowanie. idei. 
© powodzenia bowiem więcej stanowi ja- 
kość członków, niż ich iłość, 

Nie jasten w stanie .rsztoczyć tutaj 
obrazu przyszłości, jaka konsekweninie .stać, 
się może udztiłem kooperacyi. Połączenie 
potęgi ekonomicznej ze zbiorową tendencyą 
kułturałoą jest bezwątpienia rozwiązaniem 
wisha kwestyi socyalnych. Krajem, w któ- 
eym współdz elczość daje już wielkie r. zul- 
taty, jest Anglia. Mówi się tam i’ pisza 
wciąż o oświatowych celach kooperacji, 
znaczne sumy są wydatkowane na uświado- 
mienie członków, na podniesienie ich pozio- 
mn unysłowego. Jest to niezmiernie ważna 
strona, ważna z dwóch przyczyn: jako wa- 
rnnek pomyślaego rozwoju samych stowa- 


do kKlstery, Tu ostatnią kulę odbiera w le- 
wą pics, przeszyty ua wylot nsnwa się 
u konia i jo krótkiem pasowaniu się—znika 
pod wodą"... 

Tak umarł. „książe Józef“... : 

Jak żył — wyjaśniają barwne karty 
pracy Askenazego. 


Jun Kucharzewski, «Maurycy Machaci», War- 
szatą. Nakład Gebethnera i Wolffu. 13/0, 


W grudniu b. r. upłynęła 75 rocznica 
smierci jednego z najwybitai-jszych i nie- 
docenianych działaczów powstania hstopado: 
wego, Maurycego Mochnackiego. 

[ zaznaczył się rok bieżący wyjściem 
z druku dwóch prac, traktujących o tym 
niepeślednim publicyścia i dużsj miary oby- 
watelu: Artura Siiwińskiego (nahia Iwo- 
ski) i Jana IKucharzewskiego (nakład wař- 
szawsko). 

Zanim damy obszerniejsze porównaw- 
cze o obu tych pracach sprawozdsnie, po- 
zwalam sobis przytoczyć z dzieła Jana Ku- 
charzewskiego następujące słowa: 

„Dziś, gdy tzy ćwierci wiekn mija od 
chwili gdy wycieńczone ranami, wysiikiem 
pracy i nędzą strawione ciało Mochnackiego 
spoczęło na cmenlarzu w Auierres, czas 
wynagrodzić pamięci jego tę niesprawiedli- 
wość, jaką mu wyrządziło pokolenie współ- 
czesnych. Rozważmy Życie jego później :że, 
którem zmył po dziesięćkroć swoje winy: 
ils to myśli genialnych, a zawsze ku ocałe- 
niu ojczyzny wyiężonych, przeszło oczy- 
szczającym wichrem przez tę głowę. ile 
uczuć płomienazch, to radosnych, Lo bole- 
snych, a zawsze z bsami Polski związanych, 
zatarguło tym duchem, strząsając zeń ten 
osad upadku, który go kazil; ile razy dla 
sprawy zajrzał w oczy Śmierci, jak sterał, 
stargał w burzy listopadowej i w niedoli 
tułaczej i swoje zdrowie młode i swój umysł 
świetny. 

„Historya sprawiedliwa zważyła już 
dawno na szali przewinienia i zasługi Moch- 
nackiego, przekazała zapomnieniu imiona 
tylko małych ludzi, którzy przywłaszczali 
sobie prawo odsądzania go od czci za Życia, 


i imię jego wpisała między imiona najlep- | 


szych i największych synów narodu. , 
| „Mochnacki łączy Polskę clała i krwi, 
Poiskę oręża i potęgi ziemskiej z Polską 


rzyszań ijako jedyny sposóh rozwijania kul- 
turałaego pierwiastku współdzielczoś i. 

Traktowanie knoperalywy - wyłącznie 
jako przedsiębiorstwa finansowego daje jak 
najgorsze wyniki fosniowe, co na wielu 
przykładach stwierdzć meżna i je t dewo- 
dem niewniknięcia w jej i t tę. 


Zyjemy w okresie ruchu współlzielcze: 
go, placówok do zajęcia maóstwo, nie po- 


winno zabraknąć ludzi do zajęcia ich i utrzy- 
mania kooperatywy na odpowiednira 
St 


pozio- 
mie. i 


Z życia prowincyi. 


Żytomierz, dn. 18 grudnia 1909 r. 


„Czem kto wujuje, od tego ginie” — 
przysłowie czę:to w Życiu wyoraktykowane, 
a tym razem. zdaje sią, będzie daświadcz - 
ne przez p. Jachniewicza. Prowadzona bn- 
wiem orzezeń „gra w koszary“ dała powód 
do wyświetlenia samego interesu „Koszar - 
vego“, interesu w. rzeczywistości bardzo ko- 
rzystango. Zə zaś miasto przeżywa od lat 
kilku kryzys budowlany, a kompletny zastój 
w tej gałęzi przedsiębiorstwa zupowiada się 
conajmniej na parę lat jeszcze, co dotkliwie 
odczuwają właściciele tartaków i materyałów 
badowlanych leśnych — szybko więc znala- 
zło się puru zamożnych z pomiędzy nich, 
którzy skombinowali doniosłe dia nich ko- 
rzyści w danym wypadku i niezwłocznie 
weszli w pertrakła”ye z miastem o pobudo- 
wanie koszar. P. Jachniewicz jednak nie 
liczy sę z tą okolicznością í dalej strunę 
naciąra, a przy dłuższym uporze zapewne 
zostanie za rox z pustemi koszarami. A nie 
wesoła to będzie pozycya, bo i przerobienie 
tak specyalnych budynków na mieszkania 
uie łatwem będzie i dużo nakładu wymagać 
będzie, a samo wynajęcie kilkudziesięciu 
mieszkań w koszarowych budynkach zbyt 
tradnern. 

Dziwić się też należy, że wcególe pan 
Jachuiewicz nie liczy sę i z taką okoliczno- 
Ś'ią, ż3 miasto przy energicznej obecnej go- 
spouarce pod przewodnictwem p. J. Doma- 
niewskiego za kilka lat maże przystąpić do 
badpwy własnych koszar. czego wręcz wy- 
maga stin interesów miejskich. Czyby więc 
nis praktyczniej było wypracować projekt 
ustąpienia miastu koszar tych na własność, 
choćby na warunkach dłagoletniej spłaty 
iw teh sposób skąpitaliżować oględnie inte- 
res z czasem niepewny, termibardziej, że lwią 
część kapitału już wybrało się z niego w 
ciągi: 12 ubiegłych lat, aniżeli niepotrzebnie 
zaostrzaąć sobia i tak wygórowany apetyt 


„| w wezultacie osiąść 'na lodzie? 


Bezćelowo też „p. Jachniewicz wniósł 
na posiedzenie rady miejskiej w d. 16 b. m. 
podanić z propozycyą zmniejszenia żądauej 
teruty 11,000 rb. o 250 rb., . podczas, gdy 
proporrowanę przęz zarząd 9,500 rb. jest 
płacą Uostatecziie. wygórowaną. 

Na każdam kolejnem posiedzeniu wy- 
jaśpia się, jak cenne siły posiada obecna 
rada miejska, zaczynają też ujawniać się jed- 
nostki, w przemówieniach których widać 
znajomość rzeczy, czuć zapał i;chęć do pra- 
cy. Przeważnie nowi to i młodsi ojcowie, 
a choć niełatwa mają zadanie wobec doświad- 
czonych i pierwszorzędnych graczy x lat 
dawniejszych, egzamina wstępne składeją 
zadawalające. Ogólny zaś skład rady jest 
lak wyb rowy, że organizowanie sił specyal- 
nych do różnych specyalnych komisyi nie 
przedstawia trudności, Dzięki też temu uda- 
ło się stworzyć komisya,.dotychczas nieegzy- 
stujące, jak wi dociągowa, jak czyn- zowa — 
w tych działach mianowicie, które, czy to 
z powodu nienermalnych warunków, czy to 
z powodu nieumiejętności i grzechów daw- 
aiejszych, kułeją i wywołują niesłuszne za- 
rzuty, zwlaszczi ze strony organu związkow- 
ców „Wulyńskiej Żłźni”. 


ducha, cierpie sia i nadziei. Nikt przed nim 
ne dał lat trzeźwego, a zarazem pod: in- 
słego wizerunka życia porozbiorowego. dJe- 
go obraz Polski, rozdartej a żyjącej, puniżo- 
nej, lecz nie uśmierconej, jest zrozumiały 
i krzepiący. Rozum trzeżwy i serce gorące, 
dusza myśliciela i artysty — złożyły się na 
ten wizerunek, I dla Mochnackiego Życie 
mtrodu po katastrofie podziału to „najwięk- 
szu zdgadka nowoczesnych dziejów, jedyny 
cud w dzisiejszych czasach“ (Przedmowa do 
Powstania); cud ton at li wyjaśnia on try- 
bem przyrodzonym „Sąsiedzi Tozszarpśli 
Polskę, broniącą się i przedsiębiorącą we- 
wnątraną u siebie poprawę“, mówi, wyja: 
śniając genezę powstaniu: „Śmierć politycz- 
na zaskoczyła naród pu zbe jaem powstaniu 
i w poszątkach reergenizacyi społecznej, 
reorganizacyi natchnionej przez rozum i dc- 
świadczenie. P.lacy, wzmocnieni na duchu, 
ożywieni wielkiemi ideami, ulegają trzem 
ośc eanym dworom, które im tych ideałów 
rozwinąć i lepiej ugruntować się w zaczętej 
rewolucyi społecznej, w dziele trz-ciego ma. 
ja, nie dopuściły. Rozbiór naszego kraju, 
który wśród tych okoliczności, w tej chwili 
tak stanowczej, tak wiele obiecującej miał 
miejsce, nie by) więc sekcyą trnpu albo 
obumierającego «ciala, lecz żywej istoty, 
odradzającej się w samej katastrofie poli- 
tycznego zgonu. Złemia została podzielona, 
ale tylko ziemia: co narodu skbdx istotę, 
ocalało. Naród strucił byt polityczny skut. 
kiem niemocy dawnych swych rządów, lecz 
nie stracił społecznego związku, nie stracił 
towarzyskiego jestestwa, któro znacznie pos 
prawił, które bardziej jeszcze udoskonalić 
zamierzał*, 

„Brzmi to jakby odpowiedź, dana zaw- 
czasu ma późniejsze wywody urowskich, 
Rzewuskich. Myśli Mochnackiego o bycie 
porozbiorowym Polski wydają się nam aż 
nadto proste, zrozumiałe, niemal banalne: 
nie należy atoli zapominać, że wówczas, gdy 
Mochracki pisał, bynajmniej nie była uzna- 
na i rozpowszechniona ta myśl, iż narody. 
nie umierają“. 

Ed. Paszk, 


Pomimo tylu dodatnich warunków do 
kempletowania komisyi—nie udało się skom- 
pletować komisyi teatralnej; — niełatwe to 
bowiem zadanie, bo trzeba przedewszyst 
kiem .. zwalczyć swój żal, Že się do tej ko- 
misyl nic trafil». Jest to bowiem jedyna 
komisva. rmaiącn pracę. połączoną Z pray- 
jemnośe 4. i nietylko swoją, ale i rodziny. 
bo każdy człenex komisyl obowiązany jest 
raz w tygodniu dyżurować na przedstawie- 
niu i ma w tym celu do dyspozycyi loże. 
Przy wyborach więc dolej komisyi „skrom- 
ność“ nie pozwała stuwiać swojej kąndyda- 

ary, „bezstronność* nakaruje wyrażać zgo. 
de na każdego zaproponowanego kandyńata 
przez głośne, chóralne „prosimy“ — a gdy 
sprawa idzie do balotowania, to przemawia 
„žal“ o siebie.. i rzuca się gorąco uproszo- 
nemu kandydatowi „czarną*. Taki też ope- 
retkowy rezultat dały teraźniejsze wybory 
do teatralnej komisyi. Z 11-stn uproszonych 
kandydatów 3-ch tylko zamiast 6-ciu, i to 
z trudnością dostało się do komisyi — a 
reszta została oczernioną do niemożliwoś i 

A choć proponowano, by zadowolnić 
się trzema, choć ndowadniano, że latwiej 
dostać się do „Królestwa Niebieskiego”--że 
dotychczas trzech dyrektorów doskonale kie- 
rowało gospodarką i sprawami teatralni mi, 
to obeeni radni, jak: jeden mąż—po:tanowie- 
nia swego o wyborze G-cin zmienić nie 
chcieli... jak ktoś złośliwy powiedział... dla 
dobra teatru. 

Wybory przeciągnątyby się do rana — 
szczęściem jednak p. prezydent zauważył, 
że wielu zmęczonych, a może już zwątnia- 
łych, ojców, nie doczekawszy się rezultątów 
balotowania, do ognisk rodzinnych umknę: 
ło—nie chcąc więc pozbawićich nadziei tra- 
fienia do tak przyjemnej komisyi—dódatko- 
we wybory do następnego posiedzenia o- 
dłożył, a bieżące zamknął. Servi$. 
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W n-rze 299 „Dziennika Kijowskiego“ 
w kronice prowincyonalnej zamieszczono ko- 
respondencyę z powiatu łuckiego, autor któ- 
rej, podpisany „Polar katolik* pisze, że sły- 
szał o sprzedaży w majątku Dobratynie zie- 
mi chłopom, którą polacy wykarczowali i 28 
lata mieli w czynszu. 

W rzeczywistości część ziemi, lecz tyl- 
ko ornej, została sprzedaną miejscowym 
włościanom, zaś ziemię z pod lasu nabyli 
koloniści, którzy ją dzierzawili w chwili ņa- 
bycia przezemnie majątku. Są między ko- 
lonistami polacy, mianowicie mazurzy z Gro- 
dzieńskiego i miejscowa czynszowa szlachta, 
nateszcie włościanie, są również rusini i 
czegi. 

Jedna kolonia, złożona wyjątkowo z sa- 
mych „grodzieniaków”, ulegając widocznie 
postronnym wpływom, nie zdecydowała się 
na kupno dzierżawionej ziemi na własność, 
lecz korzysta nadal z praw dzierżawnych. 
Ziemia ta tymczasem nikomu nie została 
sprzedaną, grodzieniacy mają wszelką moż- 
neść nabycia jej i niezawodnie nabędą, gdy 
stracą raufacie do swych doradców. 

W kwesiyi — komu mam sprzedawać 
ziemię, muszę kierować się przedewszyst- 
kiem względami sprawiedliwości, dając pierw- 
szeństwo tym, co na tej ziemi siedzą i ru- 
gowanie których może spowodować ich 
ruinę. 

Uważałbym nietylko za niesłuszne, ale 
i za wysoce niepolityczne ignorowanie po- 
trzeb miejscowej ludności. najściślej i naj- 
bliżej z tą ziemią związanej, gdyż, uskarża- 
jąc się na ucisk i niesprawiedkwość, stoso- 
wane wzgłędem nas, nie możemy być jed- 
nocześnie niesprawiedliwymi wobec innych, 
dlatego tylko, że nie są polakami-katolikami. 

Bohdan Bernatowicz. 
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Kalendarsyk. 


'Daiś 20 (2) Teófila ı Zenona. 


Jutro 21 (3) Tomasza Apos’. 


Wsebód słońca godz. 8 m. 03 
Zachód słońca godz. 4 m. (5 
Drugość dnia godz. 8 m. 02. 


— Kiermasz Tow. dobroczynności. Tow. 
dobroczynności przed Świętami już rozpoczę- 
ło prace przygotowawcze do piojektowanego 
w lutym „Kiermaszu*, Kiermasz ten, stano- 
wiąc, jak wiadomo, jedno z najgłówniejszych 
źródeł dochodu Tow. dobr. wzbudza szczera 
zainteresowanie wśród społeczeństwa nasze- 
go. Dowodem tego jest pierwsze zebranie 
organizacyjne, odbyte w dniu 16 b. m.. na 
którem licznie zebrane panie chętnie przy- 
rzekły swą pomoce w nrządzeniu kiosków. 
Osiem kiosków już zostało zajętych, pozosta- 
łe zaś cztery dlatego tylko są wolne, że nie 
nadeszły dotychczas odpowiedzi od zeszło- 
rocznych gospodyr, które mają pierwszcń- 
stwo przed inneini. Po następnem zebraniu, 
mającem odbyć się dnia 22 grudnia, t.j. we 
wtorek o g. 7 w., będziemy zapewne mogli 
już podać do publicznoj wiadomości spis pań 

ospodyń kiosków. Dowiadujemy się też, że 
Koi ksztaltam i urządzeniem zapełnie będą 
się różniły vd zeszlorocznych, co niezawodnie 
wpłynie na urozmaicenie zabawy. 

— Z Tow. dobroczynności. Prezes zarzą: 
du zawiadamia przez nasze pośrednictwo, że 
we wtorek 22 grudnia o g. 11 rano odbędzie 
się posiedzenie pań kuratorek i panów kura- 


torów, a wieczorem o g. 7T zebranie ścisłego 


śniać starszynom gmionym ist.rostom wiej 


1 alei 


komitetu kiermaszowego. Tegoż 
wiecz. po skończonej sesyi komit 
szowego nastąpi posiedzenie członków i kan- 
dyd.tów zarządu. 

Kalendarz „Pogotowia“. 
z druku i nkazał się w handlu księgarskim 
kalendarz Towarzystwa „Pogotowia Ratun- 
kowego“ na 1010 rox, Kalendarz można na- 
bywać we wszystkich ksirgarniach i na sta 
cyi „Pogotowiu. Całkowity dochód z tego 
wydawnictwa przeznaczono na rzecz „Pogo- 
towia Ratnnkowego”. 

— Rozkaz do policyi. 
nowienia zarządu gnhernialnego, 
policyjny cyrwnta starokijowsk egm, Szynka 
renko, za nieprawidłowy protokół w sprawie 


rogwałcenia przez dorożkarza I. Efimowa prze- | w ciążę - oiruła się, Obecnia matka jej, jak twierdzi 


pisów gen.-gubernatoru — zosiał skazany na 
7 dni aresztu. 

— Zsednie z postanowieniem komisyi 
do spraw o stowarzyszeniach i klubach, któ- 
ra zamknęła „Kijowski klub sportowy“ (Kre. 
szczatyk nr. 10) za grę hazardową w lokalu 
klubowym—komisarz cyrkułu starokijowskie- 
go otrzymał rozzaz natychmiastowego wstrzy- 
mania wszelkiej działalności klubu. 

— Wycieczka do Moskwy. W nocy 25 
grudnia wyrusza ekskursya studentów, or- 
ganizówana przez studenckie kółko milośni- 
ków przyrody. W wycieczce tej przyjmie 
udział okol» 80-iu studentów pod kierownic: 
twem docenta przy katedrze rolnictwa szcze- 
gółowego, Kraińskiego. Głowa miasta Mo- 
skwy zgodził się na przyjęcie wycieczki 
z warunkiem, Że w niej nie będą uczestni- 
czyć żydri 

Rawizya w uniwersytecie. Wczoraj 
kurator kijowskiego okręgu nankowego, Zi- 
łow, wraz z inspektorem okręg wym Mar- 
danowym i dwoma osobami, wydelegowane- 
mi z ministerstwa, zarządziły rewizyę ksiąg 
buchalteryjnych, a potem ksiąg i papierów 
w kancelaryi do spraw studenckich. 

Tego rodzaju rewizyę ostatni raz zarzą- 
dzono w uniwersytecie przed 15 latv. 

— Studonceldo koło sportowa. Rada uni- 
wersytetn na ostatniem posiedzeniu zatwier- 
dziła slatut studenekiego kółka sportowego, 
mającego na celu rozwój lizyczny swych u- 
czestników, dastarczenie swym członkom 
zdrowych i przyjemnych rozrywek i t. d. 

— Qkólnik. Gubernator kijowski roze- 
słał do mirowych pośredników okólnik na- 
stępującej treści. Ziemscy agenci asekuta- 
cyjni stwierdzają nadzwyczaj bierne zacho- 
wanie się ludnosci na wsi przy gaszenin po- 
Żarów, oraz obojętność władz miejscowych. 
Ponieważ taka bierność ludności wobec po- 
żarów i niedołęstwo władz miejscowych, we- 
dług poriadanych informacyj, nie są wyjąt- 
kowymi wypadkami, lecz są zjawiskiem dość 
rozpow:zechnionem, i ponieważ uchylanie się 
ludności od gaszenia pożarów bezwątpienia 
przynosi sżko*ę jej przedewszystkiem, nie- 
zastosowanie zaś w takich razach przez miej- 
skich starostów niezbędnych Śrędków jest 
w;kroczeniem służbowom, to wszystkim mi- 
rowym prśrednikom wskszane jest walczyć 
z tem zjawiskiem wszystkimi środkami le 
galaymi. Przedewszystyiem tależy wyja 


skim, iż' obówiązani są oni koniecznia być 
obecnymi w czasie pożarów, zastosowywać 
nejesergieżniejsze środki dla gaszenia ich i 
nie opuszczać pogorzeli, zanim ogień nie bę- 
dzie zupełnie stłumieny. 

— Echa zjazdu kooparacyjnego. Komi 
sarz cyrkuła łukjanowieckiego Rapota za dv- 
zuszczenie na zjazd przedstawicieli towa- 
rzystw Spożywczych związku kijowskiego 
wbrew ustawie 25 przedsiawicieli towa- 
rzystw spożywczych gub. połtawskiej i czer- 
nihowskiej—z rozkazu gubernatora skazany 
został na 3 dni aresztu. 


— NIEUDANE OSZUSTWO. Onegdaj dwaj 
niewiadomi usiłowali okraść p. Zołotaronkę, na Pie- 
czersku, koło stacyi telegrafu bez drutu, za pomocą 
podrzuconej portmonetki. Nadszedł jednak żandarm 
forteczny i złodzieje nmknąli. 

— ARESZTOWANIA. Policya kiłowska are- 
resztowała: pozbawionego praw Dymitra Wójlowicza 
z żoną, ‘E. Tranmiuujrca i Wasyla Bryckiego z jego 
towarzyszką, Anastszyą Zubłowską, którzy najęli zło- 
dziejskie mieszkanio na cadzo nazwisko. 

Na Głuboczycy arosztowano dorożkarzy: Kożm 
Strojnego i Samvela Ruwiúskiogo, którzy zrabowali 
część powierzonego im do przewiezieniu towaru i na- 
tychmiast go sprzedali. 

Na Priotca w tych dniach kilku rabusiów zbrój- 

nych ograbiło D. Samujtowa, policyn ujęła kilka po- 
dejrzanych osób, w tej liczbie jednego bus który 
ograbił wczoraj Kiryła Klimawa, 
"POD KOŁAMI POCIĄGU. Wczoraj do le- 
cznicy doktora Żabickicgo przywieziono podoficera 
doieprowskiego zarządu żandarmeryi kolejowej, A. Wo- 
łoszyna, z pękniętą czaszką, złamaną lewa ręką i ra- 
nami ne całem ciele. Wołoszyn stał na platformie po- 
ciągn Nr 12, gdy podchodził do stacyi I)arnica; żan- 
darm zoskoczył na ziemię, gdy pociąg był jeszcze 
w rnchu, lecz poły szynelu zaczepiły się za stopnie 
wagonu i Wolcszyn wpadł pod koła. Star poszkodo- 
waszego bardzo ciężki, y 

— KRADZIEŻE. W ciągu ostainioj doby okra- 
dzicno mieszkania: A. Zawadzkiej przy ul. Fandukle- 
jowskici Nr 51, O. Sogołowa przy l. Lwowskiej Nr 32, 
J. Sanifełowa przy ul. Chorowej Nr 28, A. Koszarow- 
skiego nrzy ul Jarosławskiej Nr 35. 

Ujęto złodziejów: A. Bobienkową w domu Nr 45 
pizy ul. Gai i Podurgę w botelu »Orione. 

— POZARY. W fabryco cukiorków D. Stoja- 
nowskiego przy ul. Żylańskicj Nr 48 wybuchł niewiel- 
ki pożar, który stłamiła lybedzka straż ogniowa, Stra- 
ty etc 200 rb, A à 

W domu Nr 16 przy ul. Kozłowskiej zapaliło 
się drewniane przepierzonie. Ugieh prędko został 
stłumiony. 


— ZAMACH SAMOBOJCZY. Obok szpitala 
T-wa dobroczynności, na ul. Laboratornej, 18-lotnia 
Marya Gorodkowa zażyła scli cukrowej. Pogotowie 
deenera tinada d> Aloksandrowskiego szpitala. 

— NIEZRĘCZNY SKOK. Na ul. Włodzimier- 
skiej W, Osowski w biegu wyskoczył z tramwaju tak 
niezręcznie, Ż0 ręką trafit w koło. Na szczęście to 
ostatnie zmiażdżyło mu tylko mały palec. 

— RABUNRL Na rogu ul, Jolenowskiej i Mio- 
żyzgorskiej w biały dzień zagrabion» Potersbnrskiemu 
czapkę. Takiego samego rabunxu dokonano na ulicy 
Włedzimiriskiej gdzio ściągnięto czapkę ©. Bychow- 
cawoj.  lałusiów, G. Mirosienkę oras W, Bogac- 
kiego i J. Kozłowskiego scbwstano. 

-- REWIZYE ] ARESZTOWANIA, Wezoraj 
w nocy dokonana rowizyi u studenta W. N żilj-Bie- 
łonsowa i E. Mindalin (ml. Puszkińska Nr 12), zaaro- 
sztowanych w przeddzicń wieczorem na dworcu kola). 
W tel samai kamienicy zrowidowano loyal sióstr Riw- 
kin. Rewizgć nio daly zadnych szczególnych razulta 
tów. Z podohugm skutkiem dokonano reaizyi w d Nr 
25 przy ul. W. Wasylkawskiej u M, Sznejersohna, w d. 
Nr 4 przy u). Trzech Swiętyrh u bBiclejewa, w d. Nr 
32 przy uł. zylańskiej u Chai Ryfnanowej. Nio are- 
sztowano nikogo. 

— SAMOBÓJSTWO. Wczoraj wiotzorem przy 
ul. Kościelnej, w pobliżu domu Nr 9, zaży! kwasu 
karbolowcku syn kupca z miasta Lgowa (gub. kurska), 
Dymitr Bcłoborodow. Wezwany lekarz pogotowia 


rey 
Ki 
O A LA WIEEJ TCO TW TNK VELO zo SCZWRETOŚ 


dnia a 9-ej ranskiej Nr 2, w mieszkaniu krawca Charina zmarła 
etu kierma- | Wczoraj kucharka, A. Hirman, Stan zdrowia szwaczki, 


Wyszedł | duklejnwska Nr 24) 


„|wiato bajsyńskicgo otrzymał rozkaz wyświetlenia na 


jakiej Werysockie:, Usbauawicz i Dobrowolskiaj; fatrykę 


bnjąc pieniędzy, zwrócił on się do Kondrackiego z prośbą 
azil sią udzislć mu pożyczki, 
otrzyma miejsce zarządzającego budową projektowanej 


ńwowę pinh, na mosy którój nonsya ma być mu wyrła- 
cacą niesalcznia, czy Fabryka będnn się budowała, czy 
nie; tym.eposoham pausyn, kiórą miał otrzymywać Kon 
drecki, Lyda w rżeczywntości ukrytym procontem Lch- 
giarskium nd pożyczoi”go kapitał, — 


stedta  Werysocka i Urbanowicz PALA 
niernchoinej u 


aail oktęgiwy”przytńzial o SP "PPrZYSTĘBTYEH aae 


żone ma aledziwie piorwiastkowom. 


marcznk zajmował si 


W. =. al. (EA e = 


—| 
AJ 


Pudikowcj— nisb»zpieczny. 

— UCIECZKA. Policya kolejowa została po-| 
wiadomiona o ucieczce córki krawca Selecra (ul. Frn- 
Selcorówua pod pozorem udzialu 
w wycieczce uciekła na Kaukaz z pewnym studentem 
Krewni wysłali depesze z prośbą o zawrócenie z dro- 
g! Selcerówny, 

— W IIAREMIE OBYWATELA ZIEMSKIEGO. 
Wczoraj Jaroszówna i l. Sewrukowa składały zaznaania 
komisarzowi cyrkułu starokijowskiego o zwyczajach i po- 
rządkach w haremie obywatela podolskiego O. Cz. (pow. 
hajsyjiski), Podług zaprotokółowanych wiadomości. po- 
danych przez obydwie kobiety, wiele dziewcząt z War- 


Na mocy posta: | Szawy. Kijowa i innych miast stało się ofiarami obywa- 
komisarz |t18 ©. Cz. i stręczycielki Cz skiej. Sewruxowa wy- 


wieniła zmaczaą ilnść nioszczęśliwych ofiar. Inż dra 
matów wynikło na tem tla. Były nawet wypadki sa- 
mobńjstwa. „Jodna z dziewcząt, Katarz.na, zaszedłszy 


Jaroszówna, wytoczyła obywatelowi O. Cz. proces, Po 
zakończeniu śledztwa w Kijowie, wczoraj naczelnik pn- 


miejscu całuj karygodnej działalności obywatola O. Cz. 


Z SĄDÓW. 


Sprytne oszustwo. 


W marcu 1008 roku do niejakiego Adama Kon- 
drąackiego, który poszukiwał zajęcia, zgłosił sią makier 
Barsziein z oznajmieniem, ża u właściciela ziemskiego 
Konrada Bonstodia jest do objęcia miejsco zarządzają: 
cego budową fabryki zapałek z pensyą 000 rb rocznie, 
esz z warunkiem złożenia kaucyi w sumie 2,000 rubli. 
I Koodracki zgodził się objąć tę posadę i tegoż 
dnia udał sią do Bonstedta, który mieszkał w hotelu 
Francois, Bonstedt zapownił Kondrackiego, że wzmian- 
kowana posada u niego wakuje, dodając, że jest on 
właścicielem majątku cKużmicze» w gubernii mińskiej, 
gdzie jakohy buduje fabrykę zapałek i potrzebuje czło- 
wieka z kaucyą w sumie 2,000 rb., któryby mógł za- 
rządzać hudową. 

Kondracki zgodził sią na proponowane przez 
Bonstedta waranki i 14 marca r. z. zawarł z nim umo- 
wę rejentełuą, w której zaznaczono, żo Ronstedt buduje 
w Bwoim inajątka <Kożmicze» fabrykę zapałek i przyj- 
muje Kondrackiogo na słażbę w charakterze zarządza- 
Zi wzmiankowaną bndową na przociąg jedoego rokn, 

ondracki zaś zodawiązuja się złożyć 2,000 rubli kancyi, 
Kancya ta ma być zwrócona, jak tylko upłynie ter- 
min umowy. 

Po zawarcin kontraktu Kondracki złożył na ręce 
Bonstedia 2 tys. rnbli kancyi i 27 marca pojechał do 
Kuźmicz, Jutaj ka niemiłemu swomu żdziwieniu do- 
wiedział się, że Kuźmicze nie nalożą do Bonstedta, 
lecz do jego teściowej, Tęzenhauzenowe), która ani Bon- 
etedtowi, ani nikomu ianemu pozwolenia ua budowę fa- 
bryki zapałek w majątku nie udzielała. 

Kondracki siedział w Kuźmiczach około trzech 
miesięcy. Poniaważ nikt do budowy fabryki nie przy- 
stąpował, i sym Bonstedt w Knźmiezach się ani razu 
nie pokazał, Kondracki uważał za najlepszA wyjochać 
stamtąd, dosłatecznie jaż przekonany, Że Doustedt go 
oszukał, i oddwł snrewe w ręce prokuratora. 

Na śledztwie pierwiastkowem Boustedt zeznał, 
ła posiada w mająlku <Kużmiczo> własne 52 dziesię: 
ciny grantu i trzecią część młyna, lecz, jako poddany 
pruski, nie mógł zawrzeć aktu kupna powyższej nieru- 
chomości na swoje imię i prawnie należy ona do vie- 


zapałek rzeczyniście miał zamiar budoweć, lecz wota 
brak gołówki zmuszony był odroczyć budowę. Potrre- 


pożyczenia ma 2,000 rubli, Ponieważ ten ostatui zgn- 
nod waronkieu, jeżeli 
więć Rmstedt zżweił z aim odnowiedni kon- 


fəbryki, wi 
Opwów tego Bmswdt zawarł z Koqdrackim 


trakt. 


Ztadańc na skńiok powyższtgo zezdania Bòn- 
że żadnej 
własnoś i ón w majątku «tlużmiczę» nie 
posiada. : 

Sprawę powyższą rózputrzytwhetnić Kiibwski 


Na sądzie Bonstedt pawtórzył swo zeznania, zło- 


Świadkowie 7łożyli nieprzychyłne wogóło zał 


oskarżonago zeznania. 

Sąd przysięgły h usł Busta. * jnsym, lecs s z 
zosłnenjącym na wztiędueść r 
na 5 miesięcy więzienia. 


wubac azegu skazano go l 


Wymasżanie. 


Kijowski sąd wojenno-okręgowy rozpatrywał 
w tych dniach Sprawę Pawła Palsmarcznka, uskarżo- 
nego o wymuszanie (art. 1045 kodeksu karnego). Pata- 
"wysyłaniem listów z ządaniem 
pieniędzy pod grożbą śmierci; między inuymi wysłał on 
taki list inżynierowi A. Abranamsonowi. 

Na sądzie oskarżony przyznał się do wysłania 


listu inżynieroni Abrahamsonowi, zaptzeczając swą winę 


co do szeregu pozostałych iukryminowanych mu listów. 
Sąd wojenny skazał go na pozbawienia wszyst 


kich praw stanu i zesłanie do ciężkich robót na lat 4. 


TEATR I MUZYKA. 


„Hojduczek.* 

Dziś w „Ogniwie* teatr polski wysla- 
wia „Hajduczka*, przeróbkę z głośnej po- 
wieści Henryka Sienkiewicza p. .t „Pan Wo- 
łodyjowski." Znane postacie z popularnej 
„Trylogii“, Zagłoby, Wołodyjowskiego, No- 
wowiejskiego, Baśki, Krzysi, Drohojawskiej 


i innych, w stylowych kostyumach polskich 


przesuną się przed oczami publiczności. 


KRONIKA POLSKA. 


— Š, p. Wilhelm Gebethner. Wa czwar'ck W no- 
cy zakończył życie w Warszawie Ś. p. Wilarim Go- 
bethner, przemysłowiec, znank w szeronich koła h na- 
szego krajn, brat zmarłego przed laty ś. p. Oustawa, 
współwłaściciela zuanej firmy księgarskiej. 

5. p Wilhelm Gebethner urodził sią w Warsza- 
wie w r. 1829. ukończył tu szkołę realną, a następnie 
siudyował nauki techniczne na nniwersytetach zagra- 
nicznych. > 

Powróciwszy po paru latach do kraju, wstąpił do 
fabryki Ewansa, a następnio do fabryki cLilpopa i 
Ran». Zdolny i ruchliwy, mianowany został po nio- 
długim czasio dyrektorem zakładów w Drzewicy, gub. 
radomskiej, należących do fabryki Lilpopa i Raua. Na 
odpowiedzialnem tym stanowisku zyskał sobie czólno 
poważanie. | 

W r. 1586 ś.p Wilhelm Gebethoer opuszcza 
Drzewicę i zakłada w Warszawie fabrykę mobli gię- 
tych, iswiejącą dotychczas. 

Niezmordowaną paa i zabiegliwością po paru 
latach fabrykę rozszerza, dając Zatrndnienie poważne- 
mu zastępowi robotników, Niczależnie ed zajęć zamo- 
dowych zmarły brał czyony udział w różnych sprawach 
społecznych. Czuły na niedołę bliźniego, enrzepuv t 
zacnego chaiakteru, é. p, Wijholm Gebuthnor zdulal 
zyskać ogólny szacunek, to taż wieść o irgo zgonio w 
sferach przemysłowych i w szerokich kułach znajomych 
wywołała żal szczery, 

— Wydział prawny uuiworsyteiu petersburskiego 
w bieżącymi roku ukcńczyłi następujący polacy: Wa- 
cław Birżysko, Tadeusz Chromiński, acla Miukie- 
wicz i Jan Szpakowicz. 

— sPrzegląd Narodowy>. Opuścił pracę gradnio- 
wy zeszyt cPrzeglądu Naroduwego», zawierający treść 
następującą: <Przepolitykowanie» przez Zygmnnta Ba- 
Lekiago, «Bank Polski w okresie rewolncy: listopado- 
wej» przez Ilonryka Radziszowskiega, «Przyczynsk do 
biografii Promyka» przez Wiktora Ambroziowicza. «0 
Monsalwacie Artura Górskiego> przez Henryka Bogu- 
skiego, Przegląd spraw połskich—przez A. Sadzewicza, 
Przegląd polityki ZBgranicznej - przez B. Wasiatyńskie- 
go, £ prasy, oraz Bibliografy. 

- Z prasy. Czesapismi «Zycie rnabutnicze» z 
nowym rokiam wskrzeszono zostajo w postaci miesięcz= 
aika o znacznie rozszerzonej ireści i kilkakrotnie 
zwiększonej objętości, Czasopismo to będzin, juk głośi 


| — Kara prasowa. 


go w sprawia sytnacyi na Dalekim Wscho 


siądki, to tem gorzej dla niej”. 


IZYSZCII ZOZENĘ! UOP! GA 


skomsianlował Śmierć desperata. W zoalezionym przy |uadesłany nam prospekt, organon polskich związków 
Biełoborodowia liścio podana jest jako przyczyna de- | zawodowych, służąc zarówna zadaniom organizacyjnym, 
sporackicga krokn, znierhęronie do życia. jako toż samokształceniń i paźyterznej rozrywce. 

— ZAMACH SAMUBÓJCZY. Wczoraj wieczo-| Oprócz artykułów zssndniczych i sprawczdań drnkować 
rem przy zaułku Łukjanowscim Nr 46, zażyła kwasu | będzie «Życie robotnicza powieści, pozadanki nauko 
karbolowego mioda dziewczyna, Aqua K. Pogotowie | we, artykuły z zakresu wychowania i bygieny i 1. da 
uratowało dosperatkę. biorąc gobio za zadauio pracą nad wszechstrnipem pod- 

— ŚMIERC WSKUTEK OPARZENIA. Wsku- |niesioniam warstwy robotniczej, Jawo redaktor i wy- 
tok katastrofy z maszynką spiryinsową przy ul. Lute | dawca, pod,isywać będzie pisulu p. Gustaw S:muv. 


- g 


eTygadnik Ilus'rowany » 
stał saazany na 5U rb. kary za uumer jubileuszowy. 


OFIARY. 


aama 


za: Rodiczew oświadczył, iż większość po- 
selska przestrzegała zasedy: „nie pchaj się 
naprzód, nie pozostawej w tyle, nie rozbijaj 


się w środku“. 
Stołypin a sądy. 


Petersburg.—„Znamia* donosi, 2e Ste- 
łypin, będąc gnbernatorem saratowskim, był 
gurącym zwolennikiem sądów gminnych. 


W redakcyi «Dziennika Kijowskiego» złożona: 

Na Tow. dobroczynności: Zamiast życzeń Świą- 
taczn. i noworoczn. pp Marya i Józef, Kwaskowscy 
2 rb —Ant. Wilezkowski 5 rb.-—Maryano:two Dąbrow 
sey 3 rb. — Marya i Jan Gordonowio 1 rb. — Gererał 
Mikołaj Bagieński 2 rb.—Jauostwo Sawiccy 2 rb. -Jan 
Bratkowski 1 i nee gjon Poza 10 rb —Ant. 
Bukowiński 2 rb. — Helsna i Józef Szydłowscy 3 rb.— » s 5 
Zofia i Eustachy Nieczuja.— Wierzbiccy 3 R. Celeity- 4 „Petersburg.—, Now. Wrem. dowiaduje 
powie Karpowiczowie 1 rb. — Zofia i Brunou Przewie- | Się, 2e Bazyl Qilewicz przypuszcza, iż brat 
czerscy 3 rh-—Adolt Dziewanowski 5 rb.—Ednondowie | jego uległ wpływom jakiejś organizacyi 
Juworscy 3 rb.—Marya i Kazimierz Kryvieey 1 rb. zbrodniczej, działającej w imię haseł wolno- 

Na wpisy: b. Ant. Wilczkowski 5 rb. | ściowych oraz ża =" zał E A 

Na tablicę Jul. Słowackiego w kościele Św. Mi ko ye sePaPTAZ, ' P M 
faja: p. Ant. Wurzkowski 3 rb. symulowano zbrodnię na kupionym trupie. 

Na choinkę przy Tow. dobr.: pp Aat. Wiiezkow- 
ski 2 rb. CE ge E 1 se A arE) IB! 
50 kap. — Miecio Gordnn 2 rb, — Hanka Krynicka A 3 . j 
50 E aena Góreccy, zam. życzeń świąteczn. Petersburg.—Linie kolejowe między Pe- 
noworocznych 1 rb.— Stanisław Woszczyński 5 rb. tersburgiem a Wyborgiem oraz mosty bro- 

Na kupno wozu Drzymały: pp. generał Mikołaj |nione są przez silne oddziały wojska. 
Bagieński 2 rb. — Józef Ostsiewicz Rudnicki 1 rb. — 
Jadwiga Przecławska 1 rb —Tomasz Przecławski 1 rb. — Walka z baptystami 
Irenia Przecławska 50 kop. — Wandzia Przecławska ; 
50 kop.—Anna-Marya Jokisz 4 rh.—R Jaworska 2 rh. Petersburg. — Ogłoszono ukaz syno:u o 

Dla najbiedniejszych: pp. N. N. 1 ib — Mikołaj | walce z baptystami. 
Derorgowski 3 rb. 

Na cichą nędzę: p Józefa Szezawińska 3 rh. 

Na cholnkę przy Kole kobiet: pp. Velnś i Staś 
Jaworscy 2 rb. 


W sprawie Gilewicza. 


Ochrona dróg komunikacyi. 


Naczalnik ochrany. 


Petersburg. — Naczelnikiem wydziału 
ochrany moskiewskiej mianowano warszaw- 
skiego Zawarzina. 


Osłatnie wiadomości. Pogrzeb Leshafta. 
—— Petersburg.—W czoraj odbył się pogrzeb 


Przyszłość Austryi. „Agr. Zig.“ ogła-|Ś. p. Leshafta. Na peron wpuszczono tylko 
sza rozmowę z dr Luegerem 0 stosunkach |krewnych nieboszczyka. Dworzec kolei ota- 
chorwackich. Dr Lueger oświadczył mię-|czały tlnmy publiczacści z wiankami. Poli- 
dzy innemi: Chorwaci powinni mieć cier-|cya odejmowała czerwone wstęgi, wycinała 
pliwość. Kwestya chorwacka będzie roz-|podejrzane wyrazy i zdania z napisów P» 
wiązana po złamanin przewagi madziarskiej, | wyjęciu trumny z opakowania pozwolono 
co niebawem nastąpi. Dr Lueger jest prze-| podejść do niaj delegacpom miasta, ligi o- 
konany, że monarchia austro-węgierska, 0-|Światy, wyższych zakładów naukowych. Pro- 
becnłe dualistyczna, będzie zamieniona ra |jsklowany kierunek koło iastytutu biolo- 
tryalistyczną, a kraje południowo-słowiań- |gicznego z rozkazu władz zmienione. Pro- 
skie złączone będą w jedno wielkie króle-|cesya wyruszyła prosto w stronę Wołkowe- 
stwo. „Tylko trzeba mieć cierp'iwość* —za-|go cmentarza. Zabroniono również nieść 
kańczył dr Lueger. trumnę na ramionach. Z wiankami w grod- 

Porozumisnie argielsko-niemieck'o. „Stan-|ku pochód sunął, otoczony policyą pieszą 
dard“ zapewnia, że pomiędzy rzątami an-|i konną. Nad mogiłą nie wolno było prze- 
gielskim a niemieckim toczą się układy, ma-| mawiać. Po prześpiewaniu „Wieczny odpo- 
jące na celu doprowadzenie do porozumie- |czynek" trumnę zasypano, Ciało Ś. p. Leshal- 
nia, któreby usunęły antagonizm między |ta spoczęło w t. zw. „mostkach literackich*, 
Anglią a Niemcami. Podstawy umowy są 
następujące: wspólna działalność w zakresie Kara. 
polityki kolonialnej, wzajemue porozumienie Petersburg. == Prof. Kowalewski został 
się w kwestyi wschodniej na terenie od|skazany na dwumiesięczne więzienie, jako 
Bosforu do zatoki Perskiej, wreszcie wzaje:|redaktor „Strany* za umieszczenie artyku- 
mne komunikowanie sobie wszelkich pro:|łów o pogromie białostockim oraz o iłumie- 


jektów, dolyczących budowy nowych okrą- | niu ruchu rewolucyjnego. 


tów. „Standard* zapewnia, że układy to- 
czą się pomyślnie i że ważna ta dia pokoju 
europejskiego umowa niebawem ma być 
podpisana. 

O Daleki Wschód. Prasa niemieska 
sceptycznie zapatruje się na ogłoszony świe- 
20 komunikat uspakajający rządu japsńskie- 


Rewizya kolej. 


Petersburg. — Senator Garin ma doko- 
nać rewizyi ministerstwa komunikacyt. 


Zamknięcie Towarzystwa. 


Petersburg. — Ministerstwo spraw wa- 
wnętrznych wyduło rozkaz zamku:ęcia zwiąc- 
dzie. „Volks Ztg“ pisze w tej sprawi: :|ku „Lradowików”, 

„Komunikaty nrządowe zazwyczaj nigdy ni- 
kogo o niczem nie mogą przekonać. Prze- 
cież Japonii najbardziej zależy na tem, aby 
jej zamysły przed czasem pio zostały ujaw- 


Dubrowia. 


Patersburg. — Dubrowin „incognito* 
przyja bał do Petersburga i był obschy na 


qone. ' Jeżelt wiec Rospa ouwierzy pakto zebawstn rudyzwiązkowośw, Loader praw) Y 


są-|enwy poluócił się 


c z wdową Putubojsrinową. 
Sprzeczka 


wsokodn ej 
powstała na gruseie Stosunków 


wym zapewnieniem swojej 


Zamkoięce „Bświaty: We czwarłoki” | 2znitami, poczem Potubojsrinowa rozka- 
nak arzęg gotorniuky de spraw shopa qiiit czijnidm rady. aby opuścili jej m'e- 
i j irere „Wawia sesitne, w Kuózeni sie sdbyr wato zebranie. 


T 
lą w Nieświeżu. Wniosek zarasnięcia tak. | Deficyt 
że Towarzystwa dobroczynności w Nieświe m Yy , : 
żu odrzucono. „Volum seporatum* przeciw Petersburg. Poseł Aleksiejenko oświad- 
zamknięciu „Oświaty“ wnieśli dwaj członko-|CZół. że busżet na rok 1910 zostanie gam- 
wie urzędu: prezydent Chrząstowski i mece- | *nięty z defcyteu: około 40 mit. rb. 


nas Pawlikowski. Rezygnacya Ghomiakowa. 


Zjazd młodzieży polskiej. Odbył się w „MM z 
Wiedniu dwudniowy zjazd przedstawicieli Potersburg.— Chomiakow zamierza zrzec 
- „dcości prezydenta Dumy. 


postępowe; młodzieży polskiej że wszystkich A 
uniwersytetów. Mnlejszość domagała się re- 
wizyi bojkotu szkolnego w Króle:twie Povl- 
skiem, uchwalonego na lipcowym wiecu 
młodzieży w Zakopa:em, Po burzliwej dy- 
skusyi sprawę tą usunięto 27 głosami prze- 
ciwko 15 z porządku dziennego. 

H.K. T. Z Poznania donoszą: zwią- 
zek dla kresów wschodnich ogłosił gorącą 
odezwę do katolików niemieckich w Pru- 
sach zachodnich, nawołującą ich do zerwa- 
nia kompromisu wyborczego z polakami. 
Jako motyw, odezwa podaje, jak zwykle, 
niebezpleczeństwo polskie dla niemczyzny. 


Dejcz—Burcew. 


Petersburg.—„Riccz* drukuje list Dej- 
cza z powodu rozmowy Burcawa z Mińskim 
o prowokatorsch. Dejcz oświadczn, że Bur- 
cew zdradził tajemnicę sądu rozjemczego 
i że oskarżenia Burcewa są oparte na świa- 
dectwach sprzedajnego francuskiego agenta. 
W końcu Dejcz zaprzecza temu, że Jemel. 
janowa zdradzała tajemnice partyjne. 


(Od Agencyi Petersburskiej). 


Rala Państwa. 


Posiedzenie z dnia 19-gọ grudnia. 


Przewodniczy Akimow. 

Przyjęty zostaje bez dyskusyi projekt 
prawa o przydłnżeniu do 1 stycznia 1912 r. 
(Od korespondentów własnych). mocy obowiązującej prawa z dn. 2 stycznia 

> . 1906 r. o zmianie pewnych uchwał, dotyczą. 

W sprawie wyodrębnienia Chełmszczyzny. |cych państwowego podatku przemysłowego. 

Petersburg Dymsza i Walginsz wy-|Dość długą dysknsyę wywołało sprawozda- 
jechali do Chełmszczyzny z zamiarem zb:e-|nie komsyi finansowej w kwestyi projektu 
rania materyałów w sprawie wyodrębnienia |prawa o zmianie porządku wydawania do- 
Chełmszczyzny. datkowego wynagrodzenia urzędnikom za- 

] rządu akcyzy. Dmitrjew wypowiadał się za 
Sprawa Pietrowa. projektem prawa. Pichno przemawiał przc- 
Petersburg. — Podlug pogłosek razem |ciw projektowi. 
z Pietrowem pociągnięto do odpowiedzialno- Hr. Witie, popierając projeut prawa, 
ści sądowej 26 osób, które zamieszane są|oświadczył, iż system monopolowy jest je- 
w sprawę wybuchu przy ulicy Astracbań-|dnym z najdoskonalszych systemów. Pań- 
skiej. stwa zagraniczne, zdaniem Wittego, zazdrosz- 

Petersburg.—,Słuwo" rosyjskie oświad-|czą Rosyi systemu monopolowego. 
cza, że Woskresjerskij— Pietrow w r. 1906 Minister finansów wyjaśniał, iż kwestya 
z słany ln Svhcryt uciekł zagranicę, na-|dodatkowego wynagrodzenia nie była do- 
stypuło wrócił do Kazan'a, powien czas tu- |tychczas uregulowana tylko z tege powodu. 
łał sę tam nie posiadając mieszkania, w|że system monopelowy zaprowadzany był 
końca zaś zamieszkał u znajomego który o-|stopniowo w poszczególnych miejscowościach. 
kazał się później prowokatorem, przechowu-| Niepodobna jedpak zachować dawny p"rzą- 
jącym bomby. N. dek wypłaty wynagrodzenia urzędnikom. 

Po kłótni, która kiedyś miała miejsce Rada Państwa przyjęła projekt prawa bez 
pomiędzy prowokatorem a jego lokatorem | zmiany. 

Woskresieńskim, ten ostatni, raniony w no- Następnie przekazano spacyalńej komi- 
gę przez prowokatora, opuścił jego miesz-|syi, złożonej z 115 członków, projekt prawa 
kanie. o przepuszczaniu z zagranicy stutków mor- 
Ech E skich bez pobierania ceł. Cofnięty zostaje z po- 

chamat ea rządku dziennego projekt prawa o zwrocia 

Potershurg—Z Tytlisu donoszą, że Wo-| właścicielom parostatków rosyjskich ceł, po- 
skresienskij w r. 1904 i 1905 służył w Ty |bieranych za przejście kanału Suezkiego. 
ilisie w batalionie strzelców, jako szerezo- Po przerwie przyjęto bez dyskusyi 
wiec. Rozciągnięty był nad nim dozór poli-|4 pomniejsze projekty prawa, a następnie 
cyjny. Woskresienskiego nazywano byłym | wznowiono dyskusyę w sprawie projektu 
studentem medycyny usiwersytetu moskiew-|prawa o zmianach w porządku pociągania 
skiego, znany on byt pod pseudonimem „Lo-|do odpowiedzialności sądowej. 
powicz*. Krasowskij radził nie rozpatrywać tak 
Posłowi Dumi wainej kwestyi z pośpiechem i odłożyć dal- 

e CO esi 7 szą dyskusyę aż do chwili wznowienia prac 

Patersbuwg --liaczzow wyraził w roz-|w styszniu. Po przemówieniach ministra spra- 
mowie z dzicumnarzumi zadowolenie z u-| wiedliwości, hr. Ołsufiewa i Manuchina prze- 
bieglej sesyi Dumy, z jej zdolności do pra-| wodriczący prosił wszystkich obecnych o po- 
cy i otrzymanych rezultatów. wstanie z miejsc, aby wysłuchać Ukazu Naj- 


Telegramy. 


wyższego o zawieszeniu prac Rady Państwa 
do 11 styczniu. Kiedy sekretarz państwa 
odczytał tersi Ukazu, w sali rozległ sią trzy 
krotny okrzyk: „hura“. Następnie posiedze- 
ne zamkni to, 

Rewsl — Kanonierka „Chrabryj* i sta- 
tk „Moguczij* wróciły do portu. Nie spo- 
strzeżono nigdzie balonu. 

Petersburg. — Ministerstwo <światy po 
leciło kuratorom okręgów naukowych, aby 
od pcezątku 1910—1911 roku szkolnego żą- 
dano od seminarzystów przy przyjmowaniu do 
uniwersytetów przedł żenia świadectw o zda 
niu egzaminów dodatkowych z matomat; ki, 
fizyki, języków niemieckiego i francuskiego 
w Zakresie 8 kłss gimnazyów męskich. 
Egzamtna wspemriane można zdawać nie- 
tylko na wiosnę przy gimnazyach męskich, 
lecz również w ciągu roku przed komisyami 
egsamigaci juemi, utworzonemi przy zarzą- 
dzie okręgu naukowego, w terminach ozna- 
'zonych przez zarząd okręgu naukowego. 

Moskwa.—Otwarty został zjazd chirur- 
gów. Przybyło 172 delegatów. 

Otwarty zost:ł wszechrosyjski zjazd te- 
rapeutów. Na prezesa zjazdu obrano prefe- 
sıra wojennej akademii lekarskiej — Sirot- 
kino. : 

Pstersburg.—Odbyło się posiedzenie ra- 
dy handlowej. Minister przemysłu i handlu 
wygłosił mowę powitalną. Następnie pod 
przewodnictwem wiceministra Ostrogradzkie- 
go rozpatrywano kwestyą zastosowania w 
R syl srodków, które jaż przedsięwzięte go- 
stały w Anglii, dla pobudzenia wynalazców 


z m w A, ZZOZ ZZOZ e o AO A e E 


Dere -LPE 


do produkowania opatentowanych wynalsz- 
ków w granicach państwa, które wydało 
patent. 

Patersburg—Byly stójzowy, Palejew, 
który aresztował mordercę półkownika Kar- 
powa, otrzymał od naczelnika miasta nagro- 
de w kwocie 300 rb. 

Czelabińsk. — Skr dzione w cz labń 
skiem towarzystwie wzajemnego kredytu — 
skrzynka pieniężna, weksle, pap ery procen- 
towe, walory i dzkumenty—zcstsły odnale- 
zione. 

Eupatorya — M asto zawarło um wọ o 
połączenin Euputoryi w terminie lat trzech 
z ogólną siecią dróg kolejowych. 


Mińsk. Na mocy rozporządzenia guber- 
nia!nej komisy co spraw o stowarzysie- 


niach zumknięta nieświeskia towarzystwo 
„Oświalta* i wszystkie filie tego towarzy- 
stwa. 

Symfer pol.—Przeszedł pociąg Cesarski, 
spotykany na dworcu przez guberaatora 
i wice-gubernatora. | 

Petersburg.—Pod przewodnictwem kon- 
trolera państwowego Charitonowa odbyło się 
posiedzenie Najwyżej zorganizowanej komi- 
syi w sprawie opracowania projektu prawa 
o zapasach rządowych i operacyach gospo- 
darczych. Oprócz przedstawicieli wydziałów 
uczestniczyli przedstawiciele organizaeyi han- 
dlowo-przemysłowych. Prezes zagait naradę 
mową powitalną i obznajmił z przebiegiem 
poprzedzających prac. Przedstawiciele orga- 
nizacyi handlowo-przemysłowych wyrazili ży- 
czenia organizacyi międzywydziałowego ko- 
mitetu gospodarczego z udziałem przemy- 
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środkiem do czyszczenia zębów i ust, który 
stanawczo przeciwdziała czynnikom, wywołu- 


na działanio zasadza si 
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słowców, który określitby ilość obstalnnków, 
dawanych fabrykom rządowym. Na pozo- 
słałą część obstalunków powina być urzą- 
danua liryt"cya wyłącznie między rosyjskie- 
mi fubrykami prywalnemi. Przystąpiono do 
rezwtrywania projektów prawa wedła arty- 
kułów. 

Odesa —Na M kołajowskiej stronie trzej 
¿brojni weszli do bura fabrgki produktów 
chemsznych,. zugroziwszy śŚtwiercią, wzięli 
1,400 rb. i umkreli. 

Wologda. — KM bb mieszkania dyrektora 

szkoły realnej podizucono pocisz wybucho- 
10 okien wybitych. 
Rawel. — Wyjaśnirnem zostało, że zau- 
ważony Lu dnia 17-go b. m. balon jest nie- 
sterowavym aerosialem. Widziano go w po- 
bliżn Nargenu, jak leciał w kiernnt.u półno- 
W gondoli była dwóch la- 
dzi. Według ostatnich «ia ”amości wysłane 
dla poszukiwań statki „Chrabryj" i „Mogu- 
czij* nie znalazły balonu. 


ku 


wy. 


eno-wiehodnim. 


Konstantynopol. Ambasador rosyjski od- 
wiedził wystawą pływającą i przyjmował 
tam ambasadorów i posłów zagranicznych 
z małżonkami, ministrów tureckich i dzia- 
łaczy państwowych. 
stawę odwiedz:li prezydenci: senatu, 
posłów, b. wielki wezyr Hilmi-baszu, mar- 
szałek Fnad:basza, minister spraw wewnę- 
trznych Talaat i m nister finansów Dżawid. 
Prasa zaznacza wieltie powodzenie wysta- 
wy. Zawśrto dużo znasznych transakcji 
w szczególności na towary cukiernicze, bła- 
waine, futra, skóry oraz wyroby z nich. 


Pum:ędzy innymi wy- 
izby 
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Portyery wełniane pasowanc. č“. 
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Wielki popyt mają narzędzia rolnicze, samo- 


wary, różne wyroby ręsodzieliicze, mąka 
i makaron. Trzeba było zamawiać lelegra- 
ficznie nowy zapas. Wystawa p zastónie 


w Konstantynopolu do dn. 23 grudela. 

Ateny. Delegacya wojskowa wręczyła 
Testokisowi i Rallisowi list, w którym lga 
wojskowa wypowiada się za nagłoś ią prze- 
prowadzenia w parlamencie refonun wojsko- 
wych i finansowych. Dotychczas odpowie- 
dzi nie otrzymano. 

Konstantynopol. — Dziś zwiedziło wy- 
stawę 10 tys. osób. Wieczorem urządzony 
został przeż posła rosyjskiego raut dia ad- 
ministracyi wystawy. 

Berlin. — Nowy wojenny balon stero- 
wany „Gross 3“ wykonał dwa wzloty. Pod- 
czas pierwszegn wzlotu manewzował nad 
tcgelskim placem wojskowym w ciągu 11/, 
godziny. Drugi wzlot nad Berlicem trwai 
2 godziny. Nowy balon sterowany jast zna- 
chaie większy od poprzidniuh balonów i po- 
siada większą szybkość. Diugość balonu 
wynosi — 86 metrów, pojemność 8,000 me- 
trów kubicznych, długość gondoli — 9 me- 
trów. Balon zaopatrzony jest w cztery mo- 
tory. 

Teheran. — W stolicy rozk piono egło- 
szenia o śmierci wskutek choroby Rachim- 
chana i o zawojowaniu przez Efrema Aga- 
ru i Karadźadawu. 


+ GIEŁDA ZBOŻOWA. 


(Talogram spacgalay). 


Czystopol. Usposabienie bez zmian. Żyto su- 
che 77—78 kop., owies suchy 76—80 kop., mąka ży- 
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W..Wasylkowska Nr 72 wprost Troickiego targu i w filialnym 
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tnia 7 rb. 75 kop., hreczka 72-73 kop, groch 16 — 
78 kop. 

Czełabińsk. Pszenica w naturze} €6—87 kop, 
żyto 16 -78 kop, cwies 4) — 5) kop., siemiąę luiane 
L rb. 66 kop. 

Ryga. Uspesobienio b z smian. Psierien rosyj- 
ska 1 rb. 26 kop, Owies zwyczajsy 73—73 kop, i 
mię iniane 1 rb. 97 kop.—l rb. t6 kop. f 

Rybińsk. Usposcłicnie tezezyono. Żyto 10 rb. 
17—10 rb. 19 kop., mąka żytnia 8 rb, 5"—6b rb, GO k., 
owies 3 rb. 85 kop. —3 rb. 05 kop., kiupy hkreczane 
11 rb. 10—11 20 kop., groch 8 rh. €0-8 rb. 80 kop., 
mąka żytnia 9 rb. 30—9 rb. 50 kop. 

n Rewel. Usposobiecio z żyteim spokojne, z psze- 
nicą mocne, z ovsem stało. Pszenica rcsyjska 1 rb. 
232—1 rb. 24 kop, żyto 97—99 kop., owieszwyczajny 
13—74 kap. 

G ebiy zagraniczne zurcknięto. 

i Na rosyjskich rynkach wewnętrznych nsposobie- 
we werg cèprla I tylka w miejscowościach z dobrą 
Svoną pasuje małe ozywienio. Porty Baltyku czynią 
zakupy na rynknch sredn'ej Wołgi, ceny w tym pasie 
sa mocne i mają tendunsve zwyźknwą. Podobne uspo- 
do daje sią zkusażyć i ua rynkach zachodniej 
Ssberzi. 

) Na rynkach mve:scowvch zmian zasadniczych 
nie zaszło. Wviąż wyczekiwania ze strzny właścicieli 
zboża lepszych cos, i również mały papyt. Cony je- 
dnak nie ulegają zmianie. Na stacyacn kolei Połu- 
dniowo-Zachodnich pszenica ozima 1 rb. 15 kop.—1 rb. 
20 kon. Żyto zsypywane 76—78 kop. za pud. Z owsem 
spokojnie— popyt głównie ną potrzeby miejscowe. Za- 
pasów nie robią z powodu siałego dowozu. Ceny 75k. 
za gotowy i 80 za dostarczony w określonym terminie, 
Popyt na jęczmień w pasio południowym bardzo „mały. 

Z kukurydzą nadal usposobienie stałe i ceni się 
po 63—65 kop, za pud. Z prossim mocno, cenią po 
85 kop. za pud. 
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podaruników gwiazdkowych: 


Dywany, kożdry, chustki, tiul na firanki poleca: 


Kotlarow i Czernogołowkin 


Kreszczatyk 36 wprost Luterańskiej. 15402 
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gorżetek i mufek 
Kreszczajik 22 wp odwórzu Grand Hotol, 


NA GWIAZDKĘ! W magazynie SIROTKI 


Sarpinka jedwabpą prana od 20 kop 
jedwabista prana „ L7 ,, 
» Zwyczajn 
Barcian Z Sarp nsi tkary 
w duzym wybo ze, rękawiczki © «pły 
kai”sze, kusznłki ciepło, kalesony, 

Koszule iwyskie z Sarpingi 


M zeń kie 


1 letnie, tmitynki, 


Prosimy nie łączyć z firmą Braci Karl 


Magaryn SIROTKINA, Krestezjty 
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i skia wszelkich futer 


Przyjmuje wszelkiego rodzaju obstalan- 
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od 6 do 
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Oddział dla Pałudniowo-Zachodo. kraju: Kijów. Mikotalowska 11. 
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Przedmioty srebrzene Akc. Tow. R. 
Plewkiewicz i S-ko, nadzwyczaj guslowne 
i trwałe bez konkurencyi. Porce- 


lana. Szkło. Figury. Wazony csta- 


Angielskie, nie niemieckie, prawdziwie 
ogniotrwałe naczynia kuchenne (wy- 


O Wow ww 


Polski Magazyn Płócien i Bielizny 


Władysława Iwanowskiego 


Koszule, kołnierze, krawaty, spinki i inną 
galanteryę. 


ceny niżej konkurencyjnych. 
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zakładów pszczelniczych 
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A. Sokojowskiego 
w Sawerynówce na l'edold, Sprzedaż główna wW sklepie na- 
czyń aluminiówych Prorezna Nr 10 


Wzscyszy kupują Cukierki 
Cukier: Marquise VW iodzinier- 


że tam są ons aejswaczniejsze i 
pakowane są nie w pudełkab a 
oryginalnych wazach 


KI 


e cenńików. FU 
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nowości. Pierwsze w sprzedaży wis 
i Kijowa na różnych przedmiotach 


łączna sprzedać), 
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ishgina posedy msgazynie- 
Poszukuje ra, kolor z Za- 
rządzującego, rkspoditara it p mogę 
wyiachać, Adres, Prorezna 10 ukraw. 
ca i. Czyża da Juliana. 15148 
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Biuro nauczycielskie 

pr isora Wasilewskiego, War- 

szaws, lAarszalkówska 123. 
Poleca: 

nauczycieli, navczyciolei, freblanki, bo- 

Dy, cudzoziemki. 15457 
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Laiki rozimaiłej wiełkoś 


Wobec tego, szit 4 
nie wprowadzać sztnownej pubiizności w błąd i nie kompromi 
swojaj firmy ninio'szum zuwicuamiaju, 20 magazyny male przy ulicy 
W. Wasylkowskiuj Ne 72, wprost targu Trojekiegn I Nr 186 wpzcst 
ua paly dłagość magazynu wo: 
bee czego proszę nie wierzyć 
iunym magazynem, dodszywającym sig pod moją trmę, jakoteż proszę 
Ceny po za konkurenzyą. 

„2, 8, 4, 5 stycznia sprzedawać się bądzie 2000 rosztek 


targu Włodziwiers<ie- 
go z szyldami firmy 


Uwaga 
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G. ŚGKOŁOWA 
KRESZCZĄTIKA Nr 54. 

Otrzymano: w wiełkim wyborze roz- 
maito płótna, bieliznę stułową, pon- 
czochy, skarpetki, prześcieradia, g0- 
tową bieliznę męską, towary bawol- 
miane i wiele innych przedmiotów. 
Ceny zawsze stałe 1 niżs:© od wszyst- 
kich w 

osobiścio przekonać 


Otrzymano na gwiazdkę ostatnie nowości 


PERFUMERYI 


najroz- 
maitsse 
W warszawskim składzie towarów ap- 
uł, Prórezna I6. 


zaslosowina do normalnych form 
1 ogi zmajdzio każdy w magizy. 
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2) nl. Aisksandcowska Nr 36 
Padół. 


WIA 
Padol, ul. Aleksandrowska Nr 36. 


„ płócienne . 
białe krochmal. 
nocne białe . p 


Ahksxm t we wszelkich 


towe i inna xa Dół ceny. 
UPRASZA SIĘ O ZWROCENIE UWAGI 


sA 
Braszkia 
żądać odszernyci cenników. 
a za pół ceny. 


Płótna 
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Kijowie, o czem proszę się 
25013 


peak | dla jednego ucznia, 


Potrzebni 


do włosów pn ce-| SZCZutyk 88 m. 17, 
nach pizkicii i 


walki 


tocznych 1 porfumeryi, 
15324 


słoneczne, Ceny od 2 


DIE 


Damskie 


Dodatki do sukien i męski-h ubrań 


że się zjawiają szyidy z (rmą Bsaszkin, więc ażeby 


| Czytelnia Nowości **" 
M. Olszewskiej 


Puszkińska iO. p 
Dnia 24 go grodnia otwarta do g. 2-ej, | 
utrzymsdo ostatnie nowości. 


u * oszuk. posady w Ki- 
Kucharka Fath iub na byad 
Wiad. Adm, «Dziennika» 


STANCYA 


OstekA troskliwa 
wieszk, obok tramwaju. Zmijowska, W. 
Dorohożycka 18 pm. 


intelig. agouc) do zbie- 
ran'a oagłsoszeń. Kra- 
od godz. + — 6 


jakopane, Pengyonat 


„Smercków* ul Jagiellońska. Pokoje 


okazyjnie z powodn wy- 
jazdu i urządzenio skie- 
powe bardzo tanio. Tam- 
że do wynajęcia sklep z 
S i mioszkan. 
Złotej B amy' W. Podwal.2. S. Głowacki. 


Majatek przy kolei 
na'Wniwnie ‘odseparowany ICOU dz. do 
ġġ | sprzedania. Blizsze szczegóły, Sławuta, 
jjskrzyn. poczt. Nr 30. Bez POWO 

„14471 


E  <<=mwęn= ë gnome" 
cznia jed. przyj. mogę. M.-Włodz. 
45 m 17. Włyjskąa. 15882 
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15444 


Rozk 


(ZIMOWY) 


Na kol. Połud.-Zzchodaichi 
Kuryer Fi IL kL Odesa, Kiszyniów 


Elizawetgrad—odchodzi o godz. 9 w. 
przychodz. a godz. 9 m. 45. zcaną. 
„Pocztowy I, IL i LI] kl. Odesd, Brześć, 
Bialystok, Grajewo, Humań, Nuwosieiis 
cse— odchodzi o godz. 9 m. 15 zrana 
przyciodz. o gndz. 9 w. 
Osobowy I, H i ITI kl. 


5 
sielico, Hniuań— 


Tim: faja. 

> "BYT 1. Odesa, Nowo- 

) odchodzi „o. goda. 12 

m. 30 w nocy, przych. o godz. 6 m. 20 
ZTADA. 

Pośpteszny I, LI i III kL Odes 
Wołoczyska, Wiedoń—odcnodzi o g 
m. 35 w., przych. o g. 8 m. 15 zrana. 

„Mieszany lI i II ki. Odesa, Brześć 
odch. o g. 7T m. 25 zrana, przychodzi 
og. 7 m. 35 w. 

Towarowy posp. IV kl. Odesa 
| Brześć, Znamienka ódchodzi o godz. 9 
m. 53 w., przycih o g. 2 po pół, 

4 Kova; Ii il ki: Warszama, Brześć 
chodzi o g. 7 m. 10 w, przych. v g. 
11 m. 03 zrana. a oig 
„Poczłowy 1, Ii III kl. Mikołajów 
OE, UA Fastów—od- 
chodzi 0 g. m. 20 w., przyc 

7 m. 15 zrana. e LA) 

Osobowy I, II i III kl. Mikołajć 
Elizawetgrad, Znamienka, e u 
chodzi u k. 10 m. 50 zvana; przychodzi 
0g.5 m. 59 po poł. 

Osobowy I, II i III kl. 


2 


mą 
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rb. dziennie 
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naprzeciwko 
„Bordyczów, 


= 15s4) | Radzjiwiłów, Wiedeń — od 
i _ |ladziwiłów, Wiedeń — odchodzi 0 g, 
Dziecinne Potrzebna 57 Y średnim wieku |” 0.40 wioczorem, przychadzi o g. 10 
pulka wychowaw, i do za- | m. 46 zrana. 
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fabrycznych Towaizystwa g 
Wyrobu Obuwia Ogrodnik 
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WYŚOPRYTOWANE 


g. do 7 po poł. 
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rzą”. dem. »Dzien. Kijow.: dia Il. K. 


mena 
dia ch cbłoptow 
lab panienek. 
irzęman e dobre, opieka stosowna. Ce- 
na możliwie umisrkowaba. 
Hotaniezyą 11 na, 2 Mnrguicowa. 15306 


z Wat zawy wykwa- 
lifikowacy 
sir. nnie,w prowadzin'u Gglrdów cwo- 

owych i szkółek ozdobnych, kwiaciar- 
stwie, warzywnietwia i t. d. poszukuje 
. 1l go stycznia lub lutego. 

Adres: Łuck gut. wołyńskież W. Ma- 
| linowski »Ogrodnike. | 


Do ulokowani. 


rubli poc zakładuę aomu w Kijowie. 
Bulwarno-IKudrawske 16 b m. 3 od 5 


a bez pośredni- 


Mieszany Il i IH kl Olszani 
Bialu-Cerkiew, Fastów—odch. o g 4 
m. 85 po pol, przychodzi © godziujo 9 
m. 33 zraua. 

Towarowy pośp, IV kl. Sarn - 
wel—oduhudzi o godz. 10 m. 14 Hint 
przychodzi o g. 7 m. 40 zraną. 

M A „die! poii 9 kl. Malin—od- 

Todzi o godz. 4 m. 20 po poł. p 
og 9 m. 15 zraną. Po PARE 

Uczniowski, Pasw TI klas E 
chodzi ò godz. 3 minnt 32 py Hoa 
aprócz dni świątecznych, 

Osobowy I, Li i III xl, Petersbur 

Kł dE KN Wilnę=od” 

odzi o godz. Li m w., przychodzi 
o g. 7 m.5i zrana, PAPER 

Pocztowy I, M i IL Warszaw. 
Sarny, Kowol, iwangród, Granica, Wie: 
deń odelodzi o gadz. 12 m. %5 PO poł., 
przych. u 5. 7 m. 20 wieczorem. 
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el pe a masę innych wspaniałych i 6 zcyloauych przedmiotów, e 
Skład Roof zeczy i mebli Liric<h="Brac £ Na podarki z 
a m po f 15399 du'y wybor vanieure, skórza- > 
„Starina E mozisoszkć N nych wyrobów, tuaierow. prz: d- Py 
w + nA g miotów, lusterek, szczotek, grze- g 

prost haula >anglia, n bien: i innych tov arów 
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Przedstawiciisrwa w uiektóryci miej Owesen mezajste. 14053 
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Natyomy Dostawca, qaczezytmy 57 medalami i Najwyiszomi napredan 


Magazyny: Kijów, Kreszczatyk 44. 


Moskwa,BPiotrowka d, Rudakowej, cbok Ejnema, telif. 7944, Moskwa, Stolcszuikow zaut, d m when, Nr. 4, telef. 90,20. 
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E Lamgy. Zarowo- Naftowe 


+ UNIWERSALNE 


do cówietieni" wewnętrsznogo 
imegazynów, bal, watszietow, jokulów It. p. 


EUT 


Funt rely wystarcz. na 6 godzin palenia, 
4 hwostruksya prosia. 
* miła światła jednego palnika około 150 świec. 
, Wygląd efektowny. 
- “Geny przystępne, 
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Q Warszawskiej Fabryki Lamp Żarowyeh |. 


= i KŻ) ap 0 


omny wybór nowości c 


Ogr 
Magazyn mój świeżo. zaopatrzony w:ogromny i różierodny wybór wsze'n- 


| A | kich wyrobów nożowych; noże stołowe. ku:henns, mtyśliwskie scygoryk:, 
| F kule z angielskiej stali najnowszych fasonów w świscie i znano ze swe) 
p „8: M trwałości, artystycznej fobniy z własnej i zagranicznej fabryki, rozmaite 


czonjm. Rewizya i siało prowadze 
uie rachunków w mieście i. aa .prowine 
yi. Sporządzanie rachunków rocz- 
nych i biłansów. Ekspertyza bg- 


mięsi ciasto w ciągu 8 minut, znakonity smak, sposób nadźwyczaj uproszczony, cenu 4 rb. 75 kop. i 6 rb 


» ( ip Aai © j PoR ; ) ; j porz A chalieryjna. Chlubne wdezwy: 
l 4 czynia gospedarskim, Również na składzia posiadam duży wybór h- F © i 
fig | ule uszy ahi Kijów, Kreszozatix Nr, 5 susowej galantoryi z hronzu v urinawszym stylu (Rrouze articla do loxa stylo mcderne). Bardzo ozdobna dzbany, uni, JR „E Enz $ a a ae asy iż 
hiis wa uć. W aż CZA rodne przybory, kamaiki i inne S rejsy stołowe: <Sparkiet» dla gazowania napitków, <Tormnsa zaciowojący wszystkie napojo w go- 2 3zs3y1 : > % za 4 
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i h Kape at a ea] ASzyny do prania bielizny «Lzechy:, wyżymaczki, ręczne magło do bielizny. Naszynia z czystego masywnego niklo fabryki Artnia Kroma. główny skład 
Potrzebni są uzdolnieni sgenci na korzystnych warunkacł | takowych dla południowej Mosyi, wybór różnych przedmiotów pnkrytych niklem: Y Ai, maszynki do kawy Pi. d. ARR RA. A ji | | Nowo-otworzony 
pani a = 1 | naczyń. Patent: fabr. eBabny»; zuakomite naczynia (rumetai> w ogromnym wyborze. Pioce do ogrzewania pokojów. ; Warszawski fabryczny 
i Q 
Nowość! Radość Gospodyni: Niezbędna amerykańska maszyna do przygotowywania ciasta, rozmaitych galunków, do kołaczów i t p. Skład Mebli 


poleca: 73289- 21 
Angielskie łóżka, szafy, lustra, gar- 
nitury mebli, materye jedwabne, 
draperqe, firanki i wszelkiegu ro- 


i" _ fłagazyn szczotek i perfumeryl = 


K. Ostrowskiego ri” 


Z powodu nagromadzenia sią towarów od dn. 20 grudnia do 


Ogrom w ykór nożów do wędlin, prasy do puré, soków, miesa i t. p. 


Polecam w ogromnym wyborze otrzymane 


Świąt Bożega Narodzenia wszystkie lnwary sprzedawane będą z zagranicy maszynki do strzyżenia wło- Żami. eGenat>, «Gillet», poleca równi *ż dzalu meble 
| po cenach fabrycznych. 154 JORE $tw i bredy, najlej szejżi uznanej konstruk- ugTOJM ny wybór brzytew dla ogólnego ażyt. cenach fab cz ch 
= = sza : olewa cyi, Błowość! Aparat mó do roz- ku włastej i in. fabryk w Świecia cd 15 po ryczny 


kop, 2 rb., 5 rb. set. para 4 1b., 15 rb. z 
gwarancyą, Róża przybry di so'eniy, 
nesesery, pilniki, szezypcą, nozyczki, przy- 
bory do paznogui. Szezynea Go frez. uło- 
sów. Maszynki spirytus, do kawy, Iyżki 
melchiorowe i inno. Najlepszo zamki że- 
lazka spirytus. d: prasowania i t. p. Sey- 
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137 


JĄ OAWŃIEJ 1460 
Bławatny Dom 
S, A. $uprun i M. Ł. Popietin 


Kreszczatyk 29, vis a vis Passau 


od |-go grudnia 


Przetówią(ęczna 
lee || [SIANA 


na PODARUNKI 
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Roczna przedpłata «Ciekawych Powieści» wynosi rb.5, z przsylką pocz- 
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